
Nie było sabotażu.
PARYŻ, 7.1. Minister marynarki han

dlowej, który powrócił do Paryża z 
Cherbourga, oświadczył dziennikarzom, 
że rozpoczęte zostało śledztwo w spra
wie wybuchu pożaru na okręcie „Atlan- 
tique44. Dochodzenie napotyka na znacz
ne trudności, zdaje się jednak wskazy
wać na to, że pożar powstał z powodu 
nieostrożności. Minister jest zdania, że 
najeży odrzucić hypotezę sabotażu.

LONDYN, 7.1. „Daily Telegraph44 do
nosi, iż polisa ubezpieczeniowa okrętu 
„Atlantique“ podpisana została w ubie
głą środę, t. zn. w dniu, w którym wy
buchł pożar.

Strata Francji.
PARYŻ, 7.1. Prasa francuska zaznacza, 

że zniszczenie olbrzymiego parowca 
„Atlantique“ naraża na niebezpieczeń
stwo przewagę francuskiej marynarki 
handlowej, jaką gwarantował ten wspa
niały okręt na linji Europa — Brazylja 
— La Plata. Wielki wysiłek, jakiego 
francuska marynarka handlowa dokona 
la, aby zająć pierwsze miejsce w obsłu
giwaniu Ameryki Południowej, został 
Zniweczony, a Francuzi zepchnięci zo
stali na 4 i 5 miejsce, mając obecnie już 
tylko dwa wielkie statki pasażerskie 
„Mansilię44 i „Łutetię“, pełniące służbę

| statków „Geórges Philipar*4 i „Atlanti- 
que“, okrętów o wielkiej szybkości, któ
re miały zapewnić Francji wyjście z te- 

Igo upokarzającego położenia.

Kto pierwszy wszedł na kadłub?

od 1919 r. Francja znalazła się więc po
nownie w przygnębiającej sytuacji, w 
jakiej była w'chwili, gdy parlament u- 
chwalał konstrukcję dwu luksusowych

PARYŻ, 7.1. Wczoraj o godz. 25 ka
dłub parowca „Atlantique“ przyholowa
no do portu w Cherbourgu. Podczas ho
lowania nastąpiły dwukrotne incydenty 
między kapitanami holowników holen
derskiego i niemieckiego z jednej stro
ny a kapitanem „Atlantique“ Schoofsem 
z drugiej, pierwszym, który wszedł na 
kadłub zniszczonego „Atlantique“, był 
francuski kapitan Picliard. Stosownie do 
morskiego kodeksu prawnego, kadłub 
ma należeć do tego, czyje interesy re
prezentuje pierwszy wstępujący na opu
szczony okręt. Kapitan Picliard zawie
sił w nocy z czwartku na piątek flagę 
francuską na parowcu, poczem holowni
ki francuskie „Minotaur11 i „Abeille44 
przerzuciły linę przez kadłub spalone
go okrętu, a następnie kapitan Pichard 

Ś., t P-

długoletni pracownik Franko-Polskiego Towarzystwa Górnicze
go, b. zawiadowca Huty Cynkowej „Konstanty” w Dąbrowie

zmarł po długich i ciężkich cierpieniach, dnia 5 
stycznia 1933 roku w Krakowie, przeżywszy lat 62.

Wyprowadzenie zwłok z cerkwi w Sosnowcu przy ul. 3-go 
Maja na cmentarz miejscowy nastąpi w niedzielę dnia 8 stycz
nia 1933 r. o godz. 12 min. 30.

W Zmarłym straciliśmy długoletniego, sumiennego i gor
liwego pracownika.

Cześć Jego pamięci!
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ZARZĄD
Franko-Polskiego Towarzystwa Górniczego.

wskoczył do jednego z holowników fran 
cuskich.

O godz. 6 nad ranem holownik holen
derski zdołał również przerzucić linę 
stalową przez kadłub zniszczonego okrę
tu, na który weszło trzech ludzi z jego 
załogi. Nagle lina stalowa, zarzucona 
przez holownik francuski „Abeille44, u- 
legła zerwaniu przez pewien manewr ho
lownika holenderskiego. Wreszcie zko- 
lci holownik niemiecki „Simson44 zarzu
cił na tył kadłuba linę. Kpt. Schoofs, któ
ry przybył na miejsce, zażądał katego
rycznie od Niemców zerwania ich liny, 
czemu jednak kapitan niemieckiego ho
lownika stanowczo się sprzeciwił. Wsku
tek tego kapitan Sclioofs polecił minoiw- 
cowi francuskiemu „Pollux“ przeciąć tę 
linę, poczem holownik „Abeillę“ dopro- 

wadził kadłub okrętu do portu w Cher
bourgu.

PARYŻ, 7.1. Z nastaniem dnia rozpo
częto w Cherbourgu prace w związku a 
przyholowaniem spalonego parowca 
„Atlantique“ do suchego doku. Według 
zeznań osób, które udały się na pokład 
parowca, ogień wyrządził ogromne 
szkody.

Wiadomość, jakoby pomiędzy holow
nikami holenderśkiemi i francuskiemi, 
które ciągnęły parowiec, wynikł spór, 
potwierdza się. Holendrzy twierdzą, że 
pierwsi zbliżyli się dó kadłuba płonące
go statku, natomiast kapitan jednego z 
holowników francuskich dowodzi, że 
przybył przed wszystkimi innymi holow 
nikami i że w towarzystwie jednego z 
marynarzy wywiesił flagę francuską na 
kadłubie zniszczonego statku. Z powodu 
jednak wielkiego gorąca i dymu musiał 
powrócił na holownik. Z drugiej zaś 
strony wydaje się rzeczą pewną, że 
trzech marynarzy holenderskich przeby
wało na pokładzie płonącego statku pod
czas holowania go do portu. Spór będzie 
rozstrzygnięty przez sąd rozjemczy.

Nowy pożar.
PARYŻ. 7.1. Onegdaj późnym wieczo

rem wybuchł ogień na francuskiej łodzi 
podwodnej „Fresnal44, znajdującej się w 
Tulonie. Ogień wprawdzie ugaszono, 
lecz 5 marynarzy odniosło tak ciężkie 
poparzenia, że walczą oni ze śmiercią.

Zarząd Toz’u w Sosnowcu 
□iniejszem zawiadamia osoby zaproszona 
na konferencję w dniu 8 b. m„ ż® x po
woda choroby referentów, zebranie 
odbędzie się w późniejszym terminie,-o ozem 
nastąpią oddzielne zawiadomienia. 274
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SZPITALA POWSZECHNEGO W WIEDNIE 

DR. MED.

Hń Mim
ordynuje w chorobach kobiecych

i w położnictwie
w SOSNOWCU, Piłsudskiego 46 

wejście Prosta la- — Telefon: 825.
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ISBSaBaBUHBIUstawa o stowarzyszeniach
JUŻ DZIAŁA.

WARSZAWA, 7.1 (Ted. wł.). Na nie
dzielę zapowiedzianą było zebranie ko
mitetu organizującego obchód ku ucz
czeniu 250-rocznicy zwycięstwa pod 
Wiedniem. Ponieważ komisarjat Rządu 
nie otrzymał zgłoszenia o tem zebraniu, 
więc zabronił jego odbycia się na. pod
stawie ustawy o stowarzyszeniach.

4 tys. sportowców
NA ZAWODACH SPORTOWYCH.

WARSZAWA, 7.1 (Ted. wł.). Na zapo
wiedziane z początkiem lutego zimowe 
zawody sportowe w Zakopanem zapowie 
działo swój przyjazd 4 t'ys. ©portowców 

>— przeważnie z Czechosłowacji, Nie
miec, Rumunii, Austirji i Litwy.

Pobicie literata
W KIELCACH.

KIELCE. 7.1 (Ted. wł.). Bawił w Kiel
cach literat amerykański Bńnko. Został 
on pobity przez nieznanych sprawców. 
Zwrócił się więc ze skargą do konsula 
amerykańskiego w Warszawie. Ten za
telegrafował do i wojewody kieleckiego, 
który wydal odpowiednie zarządzenia.

Nowe pismo polskie
NA KASZUBACH.

PTT.A, 7.1. Z .początkiem nowego raku 
(polski organ pogranicza, wychodzący do 
tychczas jako dodatek tygodniowy do 
„Gazety Olsztyńskiej" p.t.. „Głos Po
granicza" rozpoczął swój nowy okres 
wydawniczy, jako dziennik w zmienio
nej szacie zewnętrznej i bogatej treści 
p.t. „Głos Pogranicza i Kaszub".

Nowy dziennik został przyjęty przez 
ludność polską na pograniczu i Kaszu
bach z radością i spotkał się z uznaniem 
całego miejscowego społeczeństwa poi-

Książę Fryderyk, czwarty syn b. niemiec
kiego następcy tronu w czasie akademickich 
zawodów narciarskich w St. Moritz złamał 

sobie obojczyk

f
■ Niema trucizn w tytoniu,

albowiem, paląc papierosy w gilzach

DWUUSTNIKI
B organim palacza chroniony jest przed wszelkiemi zgubnemi substancjami
” dymu tytoniowego. DWUUSTNIKI poleca
— Fabryka Gilz Patentowanych

JAN PIOTROWSKI 
w Warszawie, ul. Grzybowska 49.8474

Likwidacja Sowpoltorgu?
Pertraktacje na martwym punkcie.

WARSZAWA, 7.1 (Tel1. wł.). Pertrak
tacje z Sowpoltorgiem utknęły na mar
twym punkcie. Największą trudność spra 
wiały kredyty gwarancyjne, które mają 
być przez rząd polski zmniejszone. Po

i■ ■
■

nadto powstały trudności co do term i- 
rtów kredytów.

Na tem tle otrzymał wymówienia cały 
personel Sowpoltorgu. Nie jest wyklu
czona zupełna likwidacja Sowpoltorgu.

Podatek od komiwojażerów
Trudności w handlu z Łotwą.

Ponadto musi zapłacić po 30 łatów od 
każdej z reprezentowanych przez siebie 
firm.

Ustawa ta ma celu utrudnienie przy
jazdu do Łotwy obcym wojażerom. Od
działa to ujemnie na stosunki handlowe 
polsko - łotewskie.

m winom wu it Fin 
Przemówienie min. Jędrzejewicza.

WARSZAWA, 7.1 (Tek wł.). Izba prze
mysłowo - handlowa w Warszawie o- 
trzyjnała z Łotwy zawiadomienie, że we
szła tam w życie ustawa o komiwojaże
rach. Na mocy tej ustawy każdy komi
wojażer musi przy wjeździe do Łotwy 
wpłacić 150 łatów, względnie opłacić 
roczną licencję w wysokości 600 łatów.

PARYŻ, 74. Wczoraj rozpoczął swe 
obrady IX walny zjazd nauczycielstwa 
polskiego -we Francji. Obecnych było 120 
nauczycieli. Również przybyli przedsta
wiciele organizacyj społecznych i pol
skich związków robotniczych we Fran
cji.

Min. Jędrzejewicz wygłosił przemó
wienie, w którem zaznaczył na wstępie, 
iż przyjazd, jego na zjazd jest najlep
szym dowodem opieki, jaką rząd polski 
otacza prace wychowawczą wśród pol
skiego wychodźtwa zagranicą.

Podkreślając następnie dużą wagę

Próba kanclerza Schleichera 
wysadzenia z siodła Hitlera.

BERLIN, 7.1. Jeszcze nie przebrzmiało 
echo spotkania Paipena i Hitlera w Ko- 
lonji, a już pojawiły się w prasie nowe 
domysły na temat zakulisowych posu
nięć obecnego kanclerza Rzeszy.

Gen. Schdeicher według „Boersen-łKur- 
rier" przeprowadzić miał rozmowę z 
Grzegorzem Strasserem, jako ewentual
nym kandydatem na stanowisko kancle
rza w przyszłym gabinecie Rzeszy, 
względnie na stanowisko premjera pru
skiego. Rozmowa ta nie dała podobno 
rezultatów, pomimo to mówi się teraz o 
przygotowaniach do spotkania pomiędzy 

, prezydentem Hindenburgiem a Stirasse- 
1 rem.

W sprawie tych pogłosek pierwszy za
brał jdos jetzjfcwódca frakcji narodowo-

za- 
we

pracy na terenie Francji, minister 
znaczył, że nauczycielstwo poltekie 
Francji stanowi najbardziej uprzywile
jowany zespół nauczycielski z pośród o- 
gólu 70.000 nauczycieli szkół powszech
nych. Jest to przedewszystkiem uprzy
wilejowanie moralne. Powierzona im zo
stała bowiem praca na znacznie szer
szym odcinku życiowym, możność po
znania szerszego świata oraz możność o- 
degrania większej roli chociaż o wiele 
trudniejszej i bardziej odpowiedzialnej 
z punktu wadzenia polskiego szkolni
ctwa.

socjalistycznej w sejmie prusikm Kubę, 
w artykule wydrukowanym przez nar.- 
socjal. „Korespondencję". Kute stwier
dza, że starania o ściągnięcie Strassera 
do rządu Rzeszy, o rozbicie przy jego 
pomocy frakcji hitlerowców Reichstagu, 
rozwiązanie parlamentu i wywarcie tą 
drogą silnego nacisku na partję hitle
rowską — zawiodą. Strasser jest człon
kiem partji i wielokrotnie oświadczał, 
że pozostanie człowiekiem Hitlera. Ża
den odpowiedzialny przywódca partji i 
frakcji narodowo - socjalistycznej nie 
przyłoży ręki do tego, aby stworzone 
przez Hitlera stronnictwo oddlać do dy
spozycji prezydentowi Hindenburgowi 
łub Śchleicherowi.

Kobe ząp.owłada dalej, iż po zebraniu

się Reichstagu i sejmu pruskiego z koń
cem bieżącego miesiąca może szybko 
dojść do konfliktu z gabinetem gen. 
Schleichera, a potem również szybko 
dojść do nowej kampanji wyiborczej. 
Narodowi socjaliści gotowli są każdej 
chwili na rozkaz Hitlera oddać mu man
daty do dyspozycji lulh wziąć na siebie 
ryzyko nowej walki wyborczej.

Nowe banknoty
500-ZŁOTOWE.

WARSZAWA, 7.11 (Teł. wł.). W naj
bliższych dniach ukażą się nowe ban
knoty 500-zlotowe,

NA KANWIE.

Okropna pomyłka.
Od niepamiętnych czasów datuje się waśń 

rodowa między znanemi w całym Będzinie 
rodzinami Forszpanów i Mogielnickich.

Niewiadomo dokładnie o co poszło przed- 
kom, podobno były to jakieś konkurencyjne 
machlojki przy dostawie czapek dla armji 
carskiej jeszcze w epoce wojny rosyjsko- 
tureckiej. Faktem jest, że od tej pory nie 
jeden Forszpan dobre zalał gęsiego szmalcu 
za skórę niejednemu Mogielnickiemu i na
wzajem.

Nic tedy dziwnego, że pp. Dawid Forszpan 
i Bencjan Mogielnicki mieszkając w jednym 
kurytarzu prowadzili nadal rodową wen
dettę.

Wiedząc, że p. Mogielnicki ma chore ser- 
ce, jego wróg walił często w nocy lub we 
dnie do drzwi nienawistnego sąsiada, a na 
pytanie „Kto tam“ odpowiadał „policja14. 
„komornik14, „Kasa chorych".

Kiedy blady z wrażenia p. Bencjan otwie. 
rai drzwi, nie zastawał już przed niemi ni
kogo, tylko gdzieś za ścianą rozległ się zja- 
dłiwy śmiech dziedzicznego nieprzyjaciela.

Pan Mogielnicki miał wreszcie tego dosyć 
i (postanowił czuwać przy drzwiach z wielką 
szczotką od zamiatania na kiju.

Kiedy na drugi dzień około południa ro
zległo się energiczne pukanie do drzwi, glo- 
wa rodu mrugnęła na dzieci i służącą, wo
łając przejmującym szeptem.

— Uj jest sumograndus, jest wyrostek 
społeczeństwa, czekaj ja cie otworze... po- 
czem zapytał:

— Kto się puka, kto?
— Depesza z telegrafu.
Pan Mogielnicki zatrząsł się od wewnętrz

nego śmiechu i wydal komendę:
— Mach of dy drzwiczkies!
Drzwi się z trzaskiem otwarły, p. Bencjan 

jak huragan wypadl do sieni i począł okła
dać szczotką., funkcjonariusza telegrafu p 
Stanisława S.

Łatwo sobie wyobrazić zdziwienie i gniew 
pocztowca, jak i przerażenie p. Mogielnic- 

Przepraszam za pardą! To była zwy
czajna pomyłka. Przeklinam pana na wsżyst- 
ko się nie gniewać. Właściwie nic się nie 
stało, czapeczkie się ctrzepa, rymanarkie się 
oczyści ze szczoteczką i nie ma o czem mó-

Jednak p. Stanisław był zdania, że niełyl- 
ko jest o czem mówić, ale warto sp-sac pro
tokół, czego dokonał sprowadzony posterun- 
k°Obrażojiy .pocztowiec spotkał się ze zmar
twionym kupcem przed stołem sędziego 

Fpank Mogielnicki usiłował narazie tłuma
czyć się, że wypędzał miotłą z mieszkania 
nietoperza, który nie wiadomo skąd tam 
wpadł, latał ,po pokojach jak i usiłował wkrę 
cić się we włosy najmłodszej z jego poc.ech. 
Wkoncn jednak pomylił się, nazwał meto- 
nerza cietrzewiem, a potem jesiotrem, i 
końcu tak wszystko poplątali, ze nie pozo
stało nic innego jak tylkoZ ciężkie® sercem opowiedział swoje zy 
cie z mściwym Forszpanem. . . ,

— W nocy nie doiem, w dzień me dośpię 
z tym hamanem, co'mnie zabrał cale 
"sędzia wzruszony zastosował amnestję i 
sj>rawe umorzył.



Ni. ..K U R J E R ZACHODNI'" niedziela 8 stycznia 1933 roku.

Litewskie 10-Iecie w Kłajpedzie.

Dnia 10 stycznia 1923 r. strzelcy litewscy obsadzili wolny obszar Kłajpedy, która od tego czasu została, mimo protestów Niemiec, przy Litwie. Szkoda, żeś my w tvi 
czasie w podobny sposób nie zajęli Gdańska. Na ilustracji widział strzelców litewskich, który przed 10 laty zajął Kłajpedę. — Nowy basen w porcie klajpedzkim.

Ostrzeżenie gen. NiesseFa.
Generał A. Niessel, b. szef misji 

wojskowej francuskiej w Polsce, pi
sze w „Le Figaro'1 z 2 bm.:

— Aby kraj jakiś, w razie zatargu, 
mógł w pełni uzyskać wszystko, co 
dać może wojsko, niezbędna jest już 
w pokoju, a tembardziej w wojnie, 
zgoda między mężem stanu na czele 
państwa i głównodowodzącym gene
rałem.

Posłuchajmy, co o tem mówi gene
rał von Seeckt, twórca obecnej 
Reichswehry niemieckiej:

„Szef rządu pyta: co możesz, ty i armja? 
Głównodowodzący pyta: co chcesz osiągnąć 
ty i inni? Z tej wymiany zdań wynika dla 
męża stanu ocena wartości czynnika woj
skowego w jego grze. Ale głównodowodzą
cy, aby móc odpowiedzieć, musi opierać 
się na uprzedniej współpracy z wszystkie-, 
mi działami służby cywilnej, a właśnie 
szef rządu winien tę wspóyracę zorgani
zować. Tylko taki stan rzeczy pozwoli 
głównodowodzącemu ustalić plany wojen
ne, wedle wskazówek męża stanu, oraz 
wedle świadomości, czy jest rzeczą możli
wą, ze stanowiska politycznego, uprzedzić 
grożący atak własnym atakiem... Nawet 
polityka pokojowa, oparta jedynie na o- 
bronie kraju, może prowadzić zaczepnie 
wojnę, którą zmuszona jest prowadzić, je
śli ofensywa pozwala osiągnąć cel naj
pewniej i najspieszniej, oraz jeśli jest rze
czą korzystną i możliwą, zamiast czekać 
na wypowiedzenie wojny, uprzedzić je‘‘. 
Oto wartość teorji o... milicjach, 

pod złudnym pozorem, jakoby nada
wały się one do obrony, ale nie do 
wojny zaczepnej.

Poglądy te gen. von Seeckta nie są 
wcale tylko teoretyczne, jak świad
czy objaśnienie ich przykładem z ro
ku 1914:

„Kto jest przekonany, jak ja, że w roku 
1914 prowadziliśmy wojnę czysto obronną, 
będzie widział w ofensywie na rozstrzyga
jącym froncie jedyne rozwiązanie celem 
osiągnięcia szybkiego i pomyślnego roz
strzygnięcia. W ten sposób ofenzywa staje 
się sposobem obrony. Kto mówi, że dla udo 
wodnienia pokojowości powinniśmy byli 
czekać, aż nas zaatakują, temsamem mówi, 
je wołałby, aby wojna toczyła się na na
szej ziemi, a nie we Francji1'.
(Oczywiście, jeżeli wojna r. 1914 

■była w pojęciach Niemiec obronną, 
to żadna nie będzie zaczepna).

Jedność doktryny nie jest w Niem
czech czczem słowem. Bądźmy prze
konani, że feldmarszałek Hinden- 
buirg i gen. von Schleicher, jako mę
żowie etanu, a gen. von Hammerstein, 
jako dowódca Reichswehry, podzie
lają poglądy gen. von Seeckta, ucznia 
Hindenburga, a mistrza tamtych dwu. 
W danej chwili nie wahaliby się za
stosować te poglądy. Niemcy od roku 
1918 nie przestały działać wedle za
sady Bethmann-Hollwega o świstku 
papieru. Pogwałciły wszystkie zobo
wiązania: traktat Wersalski, plan Da- 
wesa, plan Younga, długi prywatne, 
więc cotż byłby wart jeszczejjedeii u-

kład o bezpieczeństwie. Przeszłość i 
obecne teorje pokazują nam, do cze
go są zdolni kierownicy Niemiec dla 
zdobycia potęgi i chwały ojczyzny, a 
wszystkie stronnictwa zgodnie śpie
wają: Deutschland iiber Alles!

I to wobec takich ludzi niektórzy 
Francuzi, zaślepieni namiętnością po
lityczną i próżnością, oświadczają, że

„Mocarstwo Anonimowe”
o Polsce.

„Hajnł‘‘ z 21 grudnia ub. >r. w depe
szy Ż. A. T., a podaje sprawozdanie' 
ż posiedzenia „Związku gmin żydow
skich'1 w Anglji, odbytego w Londy
nie w dniu 18 ub. m. w sprawie zabu
rzeń przeciwżydowskich w Polsce. 
Narada ta odbyła 6ię na podstawie 
doniesienia t. zw. „Komitetu do spraw 
zagranicznych1', stanowiącego, jak 
wiadomo, składową część tego Związ
ku. Doniesienie podaje przebieg tych 
zajść oraz wymianę listów między 
Leonardem Montefiore, jako przewo
dniczącym wymienionego komitetu, i 
ambasadorem polskim w Londynie. 
Według tego sprawozdania zajścia 
miały charakter groźny. Policja nie 
reagowała należycie, sprzyjała ma
nifestantom, tylko wyższa władza po
tępiła te zaburzenia. W części tego 
doniesienia, dotyczącej owej wymia
ny korespondencji, Montefiore za
znacza, iż niepokój komitetu z powo
du przeciwżydowskich ekscesów 
wzmaga się, poczem pisze:

„Mój komitet pragnie uprzejmie położyć 
nacisk na konieczność przedsięwzięcia odpo
wiednich i to drastycznych środków, aby nie 
dopuścić do dalszych wystąpień, oraz na to, 
aby rząd przedsięwziął stosowne kroki ku 
ukaraniu zarówno osób, które podburzały 
do niepokojów, jak i tych, które w nich 
wzięły udział...*'

Ambasador polski podkreślił w 
swoim liście dobre intencje rządu 
polskiego, które znalazły swój wyraz 
w stanowczem stanowisku władz i 
wyraził nadzieje, że zaburzenia już 
nie powtórzą się.

Ze sprawozdania komitetu okazuje 
się w dalszym ciągu, że:

Przepowiednie angielskie
na rok 1933.

Jeden z najbardziej rozpowszechnio
nych w Anglji almanachów podiaje prze
powiednie na 1935 r. według miesięcy. 
Poniżej przytaczamy główniejsze:

Styczeń. Zabójstwo wysokiego mrzędni 
ka w Indjach; zawarcie angiel&ksko-nie- 
mieeko-amerykańslkiego przymierza; no
wa rewoduicja w Hiszpanji.

Luty. Katastrofa we flocie angielskiej; 
chor-dba członka angielsknej rodziny 
królewskiej: skandale « Rosi i sowiee-

mamy zmniejszyć swą siłę zbrojną, 
a dać się uzbroić tym, którzy nas na
zywają wrogiem odwiecznym. Nie
chaj krew francuska, która popłynie 
kiedyś z ich winy, spadnie na ich gło
wy. Ale tego dnia musieliby zdać 
straszliwy rachunek wobec sprawie
dliwości narodu, czekając na wyrok 
historji.

,„są pewne względy, które nas pobudziły 
do zajęcia umiarkowanego stanowiska w 
naszym liście do ambasadora. Nie powinniś
my zapominać, że Polska interwenjowała na 
rzecz żydów w trzech krajach...'*

W toku dyskusji na tle wymienio
nego doniesienia komitetu do spraw 
zagranicznych zabrał głos członek 
londyńskiej rady miejskiej i prezy- 
djum federacji synagogolnej M. Ch. 
Davis, który krytykował ustęp w li
ście tego komitetu do ambasadora 
polskiego, mianowicie:

„Mój komitet zdaje sobie zupełnie sprawę, 
że gdyby nie ostra akcja polskiej władzy po
licyjnej, straty żydowskie w życiu i mieniu 
byłyby znacznie większe".

Ten ustęp nie powinien był, zda
niem p. Davise‘a. znaleźć się w liście, 
ponieważ ani władza policyjna, ani 
wojewoda lwowski nie zajęli zdecy
dowanego stanowiska wobec tych za
burzeń.

Davis. według tej depeszy, tak za
kończył swoje przemówienie:

„Jeżeli Związek uważa się za powołanego 
do obrony interesów żydowskicli na całym 
świecie, winien przystąpić do zorganizowa
nia światowej konferencji żydowskiej tak, 
aby można było prowadzić zjednoczoną ak
cję w kierunku obrony żydów w Polsce**.

Jak widać, Mocarstwo Anonimowe 
traktuje swoją rolę zupełnie poważ
nie: koresponduje z ambasadorem 
Rzeczypospolitej, wskazuje środki, 
jakie powinny być przedsięwzięte, o- 
trzymuje odpowiedzi i gotuje się do 
dalszej zorganizowanej akcji, mają
cej na celu obronę interesów żydow
skich na całym świecie.

kiej; zwyżka na giełdzie.
Marzec. Sensacyjny wynalazek, rewo- 

i-uicjonizująicy lotnictwo i przemysł sa
mochodowy.

Kwiecień. Zgon ministra angielskiego; 
taagedja we Francji z horoskopem nie
pomyślnym dla prezydenta państwa; le
psza konjunkbuira na rynku włókienni
czym, żelaznym i naftowym.

Maj. Poważne zdarzenia w Iirlandji; 
starcia rafiowe, w Stanach Zjedinoczo-

nych; epidiemja ospy w Anglji.
Czerwiec. Zdarzenia polityczne w Pa

ryżu i Wiedniu o niekorzystnych nastę
pstwach dila Miussioliniego; mocna ten
dencja na- giełdzie, rozkwit przemysłu 
ciężkiego.

Lipiec. Powstanie w Chinach; zgon pe
wnego monairehy; niepomyślne zdarze
nia finansowe w Niemczech.

Sierpień. Zmiana tendencji na giełdzie; 
powstanie w Polsce: rozruchy bezrobo
tnych w Stanach Zjednoczonych; kry
zys w Chinach.

Wrzesień. Naprężenie i niebezpieczeń
stwo wojny między dwoma mocarstwa 
mi euiropejskiemi.

Październik. Zamach na życie kieru
jącego polityka francuskiego; jedno z 
państw mili turystyczny ciii wycofuje się 
z Ligi Narodów; Liga się reorganizuje.

Listopad. Opinja światowa zwraca się 
przeciwko Anglji.

Grudzień. Rok kończy się pomyślnemi 
widokami gospoda,rczemi na przyszłość, 
oraz zmniejszeniem bezrobocia; naprę
żenie między Rosją sowiecką, • a,, pań
stwem Dalekiego Wschodu. Na ■. -pian 
^pierwszy wysuwają się sprawy- uzbro
jeń morskich.

40 godzin tygodniowo
KONFERENCJA W SPRAWIE 
SKRÓCENIA CZASU PRACY,

W dniu 10 b. m. rozpocznie się w Ge- 
irwie międzynarodowa konferencja 
przygotowawcza w sprawie skrócenia 
czasu -pracy. Prezwodniczącym delegacji 
polskiej na tę konferencję mianowany 
został wicemin. dr. Franciszek Doleżal, 
wiceprzewodniczącym — nacz. wydz. 
organizacji i ochrony pracy w Min. op. 
sipoL, p. Józef Za,grodzki, jako -rzeczozna
wca weźmie udział w konferencji p. Jan 
Rosner, sekretarz delegacji polskie’ 
przy M-iędżynar. Biurze Pracy.

Z ramienia pracodawców uidaje się dc 
Genewy iinź Marjan Szydłowski, b. min. 
przemysłu i handlu, z ramienia organi- 
zacyj rolniczych p. Jan Stańczyk, sekre
tarz generalny Centa. Zw. Górników, 
jako delegat, oraz p. Jerzy Szurig, so 
kretarz Z. Z. Z., jako rzeczoznawca.
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Pułkownik-House przyjaciel Polski 
o przyszłej polityce amerykańskiej.

W was-^yngtd niskim „Foreign Affains*4' 1 
ukazał się- obszi srny artykuł płk. House i 
omawiający zasady przyszłej polityki,. 1 
amerykańskiej; 1

SYLABÓWKA
Z podanych sylab ułożyć czternaście nazw 

rzek, których pierwsze litery dadzą rozwią
zanie:

ra ra pa mi od sek ty ota zam ba ra wi 
wa ber be du zi ro o wis ise eu hio dau 
na za ną ną jec frat ła tą re.

Rzeki: 1) w pin. Francji, 2) Ameryka Pin., 
5) środik. Europa, 4) prawy dcplyw Wisły, 
5) w Aniglji, 6) we Włoszech, 7) Czechy, 
dopł. Wefrtaiwy, 8) w Afryce, 9) dopływ Wi
sły, 10) Szwajo, i Francja, tl) dopływ Missi
sipi, 12) w Polsce, 15) dopływ Rodanu (Fran
cja), 14) Azja zach.

Za najlepsze rozwiązanie 4 nagrody książ
kowe. Rozwiązania nadsyłać d*o Administra
cji „K. Z.“ z dopiskiem na kopercie „Łnmi- 
główka'4 do czwartku dnia 12 bm.

ROZWIĄZANIE
łamigłówek ogłoszonych w niedzielę dn.a 
1 stycznia rb.:

1) Przęsła wianka: „Prenumerujcie „Ku- 
rjer Zachodni44.

2) Aktualne szaiadiki: nr. 1 „Nowy Rok , 
nr. 2 „Dosiego Roku44.

Nagrody otrzymali pp.: Avos z Dąbrowy 
Górn., WL Stratilato, kop. Modirzojów, L. 
Skorus z Dańdówtki i K. Tęperski z So
snowca.

Po odbiór nagród prosimy zgłosić się w 
nasze* Administracji de wody dnia l' baa

Płk. House milczał 1 przez lat 10. Milczał' ’ 
wtedy', kiedy wszysej ’ politycy świata mówi- * 
li, radzili, krytykowali, pisali. Milczał od 4 
i^hwili, gdy jego najbliższy przyjaciel, Woo- 4 
dr.?w Wilson odszedfi od władzy. Człowiek, j 
któyy w wyższym mpżie jeszcze stopniu, niż 4 
Wilsetn — dzięki swej znajomości stosunków ij 
europejskich, dzięki swej niezmordowanej 
pracowitości oddziała]4 na postanowienia tra
ktatu Wersalskiego, ma nakreślenie nowych 
granic W Europie — milczał. Dziś, z chwilą 
powrotu demokratów <k> władzy odezwał się 
po raz pierwszy. Nie wiemy, jaką będzie 
jego rola W przyszłym rządzie demokratycz
nym. Wiemy, że był i»rzez cały czas kam- 
panji wyborczej cichym i nieodstępnym do
radcą nowego’ prezydenta. To jedno każę 
nam uważać jego glos aa bezntala miarodaj- 
nj' dla przyszłego rządu Stanów.

Głownem zadaniem demokratycznego rzą
du, demokratycznej administracji powinna 
być, wedle płk. Ii'ouse. -ostateczna likwidacja 
wojny. Polityka llardinga, Co-cdidgea, Hoo- 
vera była przeciws tawieniem się temu zada
niu. Przez hasło nie współpracowan ia z Euro
pą, przez swą nienawiść wobec likwidatora 
wojnv — Wilsona - przedłużała w nieskoń
czoność psychozę wojenną. Demokraci po
winni „zlikwidować wojnę, zlikwidować ją 
w taki sposób, któryby pozwolił na przywró
cenie zaufania śwrado-wego, któryby uwolni! 
handel światowy z więzów, któryby pozwolił 
na to, by siły i umystowości kierujących po
lityków zwróciły się ku nowym konstruk
cyjnym zadaniom. „W, przywróceniu zaufa
nia mas- w zdolność rządzących do rządze
nia44 — oto zadanie. . . .

Likwidacja wojny? Likwidacją wojny nie 
jest dla pik. House tem samem, czem była 
dla sen. Boraha. To nic jest likwidacja wer
salskiego dzieła płk. House, ale jego utrwa
lenie. W zakresie politycznym — to rozbro
jenie i powrót Ameryki do współpracy z 
Europą. Rozbrojenie jednak — to dla pik- 
House zagadnienie przęd.ewszystlciem psy
chologiczne, zagadnienie bezpieczcnstwa. 
ćNiema mowy o skutecznem rozbrojeniu, jak 
długo narody nie czują się bezpieczne . lo 
zdanie powracającej gwiazdy amerykańskiej 
polityki będzie widziane z pewnością mile 
nad ‘Sekwaną i nad Wisłą, mniej mile nad 
^•osobu, W jaki pik. House formułuje 
stosunek Stanów Zjedn. do Ligi Narodów wi
dać,, jak trudnym będzie powrot Stanów Z.J. 
do tej instytucji.. „B-ogactwo samo w sobie 
nie Zasługuje na nienawiść. Powszechnie je
dnak* 1 śą! znienawidzonymi arogancja, pycha, 
rodząca Się pod wpływem bogactwa, odrzu- 
canie^toj odpowiedzialności, 
bogactwa nieodłączna. Powszechnie są oni 
znienawidzonymi nietylko PJMZ jednostki, 
ale także przez narody... Odkryliśmy wła
śnie‘--hiy Amerykanie — ostatnio, ze naro
dy Sie Są wolne od tej nienawiści. Opiera
jąc się na swem szczęśliwem położeniu geo- 
grafieznęm, na swych niezmiernych bogac
twach naturalnych, uważaliśmy się przez 
długi czas za zwolnionych cd tych praw, któ
re Starsze od nas narody uważają za poży
teczne, które ich zdaniem muszą byc sza
nowane w stosunkach międzynarodowych. 
Nic możemy dłużej narażać sięto niena
wiść i zawiść innych narodów44. Trudno w 
dyskretniejszej formie poddać bardziej dru
zgocącej krytyce republikańską „politykę 
nieobecności" i bojkotowania Genewy. ,

Krytyka gospodarczej strony republikań
skiej działalności jest niemniej druzgocąca. 
Hasłem płk. House jest jiowrot do gospodar
ki światowej, do niskich taryf celnych i do 
stalvch taryf celnych. „Nonsens polityki, po
legającej na tem, że w kraju wierzycielskim 
kurczy się cały import przy pomocy prohi- 
bicyjnych taryf celnych i uniemożliwia wła
snych dłużnikom spłacanie zobowiązań nie 
może być kontynuowany. „Nie proponuję 
powrotu do zupełnie wolnego handlu, nie 
proponuję również — taryfy, mającej na oku

Niesamowite pomysły
UCZONYCH SOWIECKICH.

Kurczenie się stopniowe zapasów środków 
żywnościowych skłania uczonych sowieckich 
do różnych badań i eksperymentów. Wsrod 
licznych sposebów wytwarzania środkow 
żywnościowych, odkrytych rzekomo przez 
laboratorja rządowe, należy wymienić Je
den, który przynajmniej posiada cechy nie
zwykle oryginalne. Donosi o nim szczegóło
wo prasa moskiewska. Idzie o odżywianie 
ludności zapomocą energji żywotnej, posia
danej przez bydło, a mogącej byc wykorzy
staną bez uboju bydła. Uczeni twierdzą, ze 
woły, konie, owce i wieprze mogą byc pod
dane conajmniej 18 razy w roku specjalnym 
zabiegom wydobywania witamin i pewnych 
soków, które mogą być zmieszane z konser
wami, chlebem,‘biszkoptami, kakao, lub w 
inny sposób zużywane w przygotowaniu 
żywności wybitnie odżywiającej. Bydło mo
głoby dostarczyć tego rodzaju witamin i so
ków aż do wyczerpania, które nastąpiłoby 
mniej więcej po ośmiu latach. Pomysł ten 
chwali bardzo cala prasa sowiecka, ubole
wając równocześnie, że i majątek zootech
niczny Rosji skurczył się nadmiernie z wi
ny nieracjonalnego uboju bydła i ponieważ 
większa część trzody w Sowietach uległa 
śmierci głodowej. Prasa donosi również, ze 
hodowla królików i rybołóstwo rzeczne, któ
re miały być poddane „racjonalnemu roz
wojowi, nie dały żadnych, choćby skromnvch 
wttgdlatowó 1 

tylko -cele budżetowe, fiskalne. Proponuję 
raczęj taryfę ochronną, któraby dawała przy 
tem pewne dochody (co competitive tariff 
for.revenue). Koniecznem jest, by kraje wie- 
rzycielskie podjęły inicjatywę co do tego. 
Stany Zjednoczone muszą tu iść na czele, 
dać przykład. Stałość takiej taryfy — która 
dopięto umożliwia kalkulację warsztatom 
pracy — jest ważniejszą, niż jej niskie staw
ki. W ścisłym związku z taryfą celną pozo-

Osttaini nrameir miesięcznika „Muzy
ka" przynosi ciekawy artykuł dr. Stani- ■ 
sławią Żefbowskiego, który zajął się spra
wą powstania melodlji „Jeszcze Polska, 
nie zginęła".

Autorem słów, jak już stwierdzono 
jest Józef Wybicki, za kompozytora mu- ' 
zyki uważają Michała Ogińskiego, tu 
jednak pojawia się pewna wątpliwość. 
Oto mówi eię o mazuirkiu Dąbrowskiego, 
ale mówi się także i o maitszu Dąfbrow- 
dkiego. Czyżby więc byty dwie odrębne 
meflodje? Jeśli tok, ta która z nich jest 
melodją naszego hymnru narotdtowieigo? 
Ta dwoistość mefllodji zdaje się znajdo
wać pdtwiend zenie w zestawieniu cytat 
z „Parna Tadeusza".

Przypomnijmy sobie znany fragment 
z ks. I. Tadeusz, gdy powirócaiwszy do So- 
ipOiiciowa, Obchodzi pokoje, cieszy się każ
dym drobiazgiem przypominającym miu 
łata dziecinne, a ujrzawszy zegar kuran
towy
...pociągnął za sznurek,
By stary Dąbrowskiego usłyszeć mazurek.

Natomiast w opisie koncertu Jankiela 
(księga XII), znajdlujemy talkie miejsce: 
Uderzenie tak sztuczne, tak było potężne, 
że struny zadzwoniły, jak trąby mosiężne, 
I z trąb znana piosenka ku niebu wionęła. 
Marsz triumfalny: Jeszcze Polska nie zginęła 

Raz więc Mickiewicz nazywa tę „pio
senkę" marszem, a raz „mazurkiem . Za 
co uważał kompozytor?

I Ogiński stalle nazywał swą pieśń mair- 
, szem. Dr. St. Żetawski podłaej na to na- 
i stępujące dowody: istnieje list Ogińskie-

„Hajnt‘‘ z 2 bm. zawiera depeszę 
Ż. A. T. z Londynu, która w oględnej 
formie powiadamia czytelnika ży
dowskiego o powstaniu, poza związ
kiem faszystowskim sir Oswalda Mo- 
sley‘a, drugiego związku faszystow
skiego, noszącego już wyraźnie ■ cha
rakter przeciwżydowoki:

„Organizacja sir Oswalda Mosłe/a — „Bry 
tyjski związek faszystowski'4 — zaprzecza 
również, że ma jakąkolwiek styczność z in- 

i nym związkiem faszystowskim, istniejącym 
. w Anglji, którego glównena zadaniem jest 
. szerzenie propagandy przeciwżydowskiej. 
i Organ tego związku nie omija sposobności 

zaatakowania żswW.P&MłSUMta-sW’. tak dale-

staje kwestja długów wojennych. Ameryka
nie muszą w tej kwestji „okazać się równie 
rozsądni, jak Europejczycy, którzy w Lo
zannie położyli krzyżyk nad reparacjami44.

Oto główne ustępy wywodów płk. IIouse‘a. 
Autor ich nie zajmuje żadnego urzędowego 
stanowiska, ale był i jest najwybitniejszym, 
najbardziej europejskim z polityków tego 
stronnictwa, które w Stanach Zjednoczonych 
przychodzi do władzy.- 

B. prezydent Stanów Zjednoczonych zmarły onegdaj Kalwin Coolidge: w czasie wygla. 
szauia mowy i podczas łowienia pstręgów.

■» 'y.’ ■■ 1

Jeszcze Polska nie zginęła”.
Marsz czy mazurek Dąbrowskiego.

go, datowany 28 kwietnia 1797 z Pairyiża, 
adresowany do gen. H. Dąjbnowskiego, 
w którym Ogiński wzmiankuje, iż załą
cza ułożotniy „marsz leigjonów polskich'. 
Ponadto w liście z r. 1828 stwierdza Ogiń 
siki że ułożył „marsz", tak sarnio też wy- 
iraża się w swych pamiięitlmiŁaicŁ.

Żartem piieriwortnie mamy „Mawsz Dą- 
.bnowskiego" i jest to najzupełniej pe
wne. Czy zatem powszechnie dziś znany, 
a wspomniany przez Mickiewicza, mazu
rek jest identyczny z marszem?

Tę kweftfję również dr. Zeltowski1 iroz- 
stirzygnał dostatecznie oczywistym do
wodem. Pirowadlząic odpowiednie poszu
kiwania, natrafił na numer „Gazety Ko
respondenta Warszawskiego" z dinia 80 
grudnia 1809 r., w którym czytamy:

Na balu w diniu 26 grudnia w Warszawie, 
wydanym przez gen. Dąbrowskiego z powo
du urodzin Naj. Pana Fryderyka, rozpoczę
tym przez Dąbrowskiego z wojewodziną Gu- 
takowską tańcem polskim, muzyka grała 
różne tańce, w ciągu których mazurek ze 
znajomego marsza Dąbrowskiego.

Widzimy więc, że kompozycję muzy
czną Ogińskiego w formie mairsza prze
robionego później na mazurek, melodja 
jedtaak pozostała ta sarna. Mickiewicz 
mówiąc w Panu Tadeuszu w księdze I 
o mazurku, a w XII o marszu, daje ŁyłL 
ko wyraz dwoistości formy muzycznej, 
<co powstało oczywiście z tego, że obok 
popularniejszego tanecznego jmązuirka. 
często girywamo nasz obecny hymn na 
rodowy, jako marsz.

Antysemityzm w Anglji
Brytyjski związek faszsystów.

ko, że atakuje nawet Mussoliniego za dopu
szczenie żydów do wysokich stanowisk pań
stwowych we Włoszech44.

Organizacja członka Iżby gmin, sir 
Oswalda Mosley‘a, ma również podło 
że przeciwżydowskie, jakkolwiek ży
dzi pragnęliby ten fakt ukryć. Żyd. 
ag. tel. w swojej depeszy z Londynu 
w październiku 1952 r. o tej organi
zacji informowała:

„Mosley jeszcze nie ustalił swego stanowi
ska w sprawie żydowskiej. Jednak rzucą się 
w oczy fakt, że stale i ostro podkreśla on 
narodowo-angielski charakter swego ruchu. 
Przypuszcza się przeto, że to jego podkj«- 

[ślamc hW pośrednio skier^ <u><> urzec

—d/anima cudowną cerę/ 
-i£7a£. bo od urodzenia 

jtielęgnowano mnie
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żydom. Mosley atakuje ostro Rotchildów, 
lecz przedstawia ten atak jako walkę prze
ciwko światowej finansjerze“.

A zatem i w Anglji, tym klasycz
nym kraju liberalizmu, zaczyna się 
otrzeźwienie...

LITA MATUSEWICZOWA

Uśmiech dziecka
Wyciągnięte rączęta, 
jak wątle kwiatu ramiona, 
i rozchylone, 
jak niezabudki błękitne, 
oczęta!...
Usteczka, 
jak pąk róży blady, 
wzrok pełen uciechy— 
uśmieszki, uśmiechy, 
jak promieni słonecznych 
kaskady!— 
A potem, 
jak dzwonki konwaljowe 
wśród rośnej trawy, 
gamy śmiechu srebrzyste, 
echowe, 
pełne zabawy, 
jak rosa czyste!...

Księżyc
Olbrzymia piłka, w srebrzystej powłoce 
tonąca w wielkiem nieba trzęsawisku... 
ipiłka—zabawka dla Wieczoru z Nocą... 
— Maleńkie dzieci wyciągają dłonie 
do wielkiej piłki na półce wystawy, 
a duże dzieci— gdy w wieczór rozpłonic 
na niebie miesiąc i, jak strumień lawy, 
wyrzuca z siebie_ srebrnych iskier garście, 
Ślą swą tęsknotę i myśl do przestworu, 
ku srebrnej piłce—zabawce wieczoru!... 
Wilno, 4.1 1935.

NA NIEDZIELĘ 
SZARADA

Ułożył: W. Sowa z Dąbrowy Góra., członek 
Warsz. ikłuibu szaradzistów.

Pierwsza boi się wciąż złodziej, 
a gdy jest (wspak) siedzi w wodzie; 
Druga (wspak-j-wprost) żeńskie imię, 
znane każdej jest dziewczynie.
Trzecia będzie tama duża, gdy (wspak 
nie brak ich u stróża;
Całość: okres jest wesoły...
Baw się człeku, gdyś nie goły...

ŁAMIGŁÓWKA
Z podanych liter ułożyć siedem miast po

wiatowych, tj. sześć czytanych poziomo i je
dno z pierwszych liter pionowo. (Drugie 
miasto od dołu wspak).
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CO SIĘ ROBI W SOSNOWCU?
Na warsztacie przepisy policyjno-budowlane i plan regulacyjny miasta.

Życie zbiorowe i wyrazy tego ży
cia zbiorowego,, jak samorządy, są 
odzwierciadleniem psychicznego na
stawienia jednostek, składających się 
na tę zbiorowość. Charakterystyczną 
cechą życia nad stan, w pierwszych 
dziesięciu latach wolnościowych, a 
nawet w niektórych wypadkach do 
początku obecnego kryzysu, domino
wała w postępowaniu jednostek i 
ciał samorządowych. Niektóre samo
rządy nie krępowały sie żadnemi 
ograniczeniami zdrowej kalkulacji, 
koniecznej oszczędności. Wydawano 
pieniądze, urządzano się w sposób 
niezmiernie kosztowny, chciano do
konać wielkich rzecźy w ciągu jed
nego roku, nie patrząc w przyszłość, 
a pocieszając się, że „jakoś to bę- 
dzie‘‘. Byli tacy, którzy chętnie poży
czali pieniądze na wysokie procen
ta. Młode samorządy zaciągały chęt
nie pożyczki.

Przyszła jednak pora spłacania 
długów i nadeszły dni tragiczne. Rui
na finansowa zaciążyła nad wielu 
miastami. I długie lata miasta te sta 
ły w zaniedbaniu, z ulicami pełnemi 
wybojów, zanieczyszczone, nie 'bę
dąc w możności nic zrobić dla popra
wienia swego wyolądu.

W gronie miast wyżej scharakte
ryzowanych, znajdował się i Sosno 
wiec. Kilka lat trzeba było z rezygna
cją tolerować ohydny wygląd miasta, 
bo wiadomem było wszystkim, że 
miasto zadłużone jest po uszy, że mu
si zbierać jedynie pieniądze na pła
cenie uciążliwych rat, a administra- 
torowie miasta większość czasu po
święcali nad biedzeniem się, w jaki 
sposób związać koniec z końcem, jak 
upchnąć palące, krótkoterminowe, 
długi.

Obecnie nie jest jeszcze dobrze, ale 
sytuacja miasta jakgdyby się ustabi
lizowała i o ile nie nastąpią jakieś 
katastrofalne spadki wpływów miej
skich skutkiem kryzysu, to stopnio
wo będzie można już obserwować 
pewne poczynienia, które wykraczać 
będą poza dotychczasowy szablon 
płacenia wyłącznie rat dłużniczych 
i... reperowania bruków oraz chodni
ków.

BUDŻET.
Jakie prace znajdują sie obecnie 

na warsztacie magistrackim: Przede- 
wszystkiem budżet, który okrojony 
zostanie w porównaniu z rokiem ubie 
głym. Prace nad budżetem zakończo
ne zostaną w końcu lutego. Sprawie 
budżetu poświęcimy specjalną uwagę 
w swoim czasie.

PRZEPISY 
POLICYJNO-BUDOWLANE.

Na ukończeniu znajduje się opra
cowanie przepisów policyjno-budo- 
wlanych. Dla opracowania tych prze
pisów wyłoniona została specjalna 
komisja, składająca się z przedstawi
ciel i Rady przybocznej, Stowarzysze
nia właścicieli nieruchomości, Towa
rzystwa przemysłowców i Rady 
Zjazdu. Prace, jak słychać, odbywa
ły się w sposób wielce harmonijny i 
Sosnowiec będzie jednem z pierw
szych miast na terenie Zagłębia, któ
re takie przepisy będzie posiadać;

PLAN REGULACYJNY.
Bardzo ważną kwestją dla miasta 

będzie opracowanie ostateczne planu 
regulacyjnego. O tym planie regu
lacyjnym pisze się już i mówi od kil
ku lat'i zjawia się co pewien czas 
na powierzchni życia sosnowieckiego, 
niby legendarny wąż morski, jak się 
wyraził jeden z samorządowców. 
Faktem jest, że brak planu regula
cyjnego w dużej mierze stał na prze
szkodzie właściwemu rozwojowi mia 
sta, poprostu hamował ten rozwój. 
Otóż opracowanie takiego planu re
gulacyjnego, po rozpatrzeniu rozmai 
tych ewentual ności, uwzględnieni u 

głosów, znajdujących niejednokrot
nie oddźwięk w prasie miejscowej, 
jest na ukończeniu. Prace nad pla
nem regulacyjnym zakończone zosta
ną prawdopodobnie w marcu, poczem 
plan ten wyłożony będzie do publicz
nego mrzeglądn. a następn*'

przejść szereg instancyj i gdzieś z 
jesienią nabrałby mocy obowiązu
jącej.

REGULACJA PRZEMSZY.
Z regulacją miasta wiąże się spra

wa regulacji Przemszy. Jak słychać, 
plany regulacji Przemszy są już go
towe i w Ministerstwie komunikacji 
opracowane są projekty przystąpie
nia z wiosną do robót nad regulacją 
Przemszy i Brynicy. Miałoby to duże 
znaczenie dla ożywienia gospodarcze
go życia Zagłębia. Czy i o ile wiado
mości na temat regulacji Przemszy i 
Brvnicy są prawdziwe, niedaleka 
przyszłość pokaże. Przy tych pracach 
niewątpliwie znalazłoby zatrudnie
nie wielu bezrobotnych.

BRUKOWANIE KOSTKĄ ULIC.
Z wiosną Magistrat sosnowiecki 

przystąpi do uporządkowania ulic: 
5-go Maja od cerkwi do ul. Żerom
skiego oraz ulicy Piłsudskiego do ul. 
Sienkiewicza. Ulice te zabrukowane 
zostaną kostką. Magistrat prowadzi

P. T.
Niniejszem zawiadamiam W..W. Panie, że otworzyłam 

to Katowicach, ul. Batorego 10, telefon 28-60
Pierwszorzędną pracownię sukien i okryć damskich 

p.f. „EWELINA”
Pracownia prowadzona jest pod moim fachowym kie

runkiem. Posiadam wieloletnią praktyką w kraju i zagra
nicą (w Paryżu).

Wykonywam toalety balowe, wieczorowe, popołudnio
we, sportowe, oraz kostjurny i płaszcze po cenach przystęp- 
Mch- Z poważaniem

8523 EWELINA WOLMANOWA.

KRONIKA ZAGŁĘBIA.
KALENDARZYK.

Dziś Seweryna8 ■E Jutro Marcyanny
TT’ Wschód słońca 8 m. 09.

HitUziela Zachód „ 16 m. 05.

Kinoteatry w Zagłębiu
dziś wyświetlają:

SOSNOWIEC
ZAGŁĘBIE: Zabójstwo w hotelu. 
PAŁACE: Zatrute dusze.
EDEN: Jan Kiepura — Pieśń nocy. 
RENAISSANCE: Upiory.

BĘDZIN
NOWOŚCI: Wyrok Morza. 
ŚWIATOWID: Pogromcy przestworzy.

DĄBROWA 
WANDA: Halka. 
KOMETA: W krzyżowym ogniu. — Ku 

chwale ojczyzny.
ARS: Kocham cię dziś.

ZAWIERCIE.
STELLA: Potęga wiary.
ARLEKIN: Rozwódka.

X ZABAWA W SAVOYU. Staraniem 
komitetu dlii przeciwgruźliczych w So
snowcu, w dniu dzisiejszym od godz. 4 
do 7 popoł. odbędzie się >w sali resbaura- 
cji Savoy sympatyczna- zabawa z tańca
mi i występami artystów. Wejście, łą
cznie z podwieczorkiem, tylko 3 zł., a 
więc należy się spodziewać, iż z uwagi 
na cel sala Savoyu będzie przepełniona.
X DYREKCJA GIMNAZJUM PAŃSTW. 
IM. STASZICA organizuje zbiorową wy
cieczkę do Wisły w środę din. 11 bm. Ko
szta podróży tam i z powrotem pokrywa 
dyrekcja gimnazjum. Uczniowie, kitó- 
rzyby chciel.i wziąć udział w wycieczce 
mają zgłosić swój udział do poniedziałku 
9 bm. do godz. 10 rano.
X NA CELE „CARITASU" Związku Łn- 
stylucyj dobrocży.nnych djecezji czę
stochowskiej, oddział okręgowy Zagłę
bia Dąbrowskiego w Sosnowcu, złożyli 
zamiast powiiinezowań noworocznych: na 
■listę p. imż. Szymańskiego 13.50; pp. dyr. 
St. Kiraupowie zł. 30; p. dyr. Wł. Micha
łowski zł. 5.

również pertraktacje z Tow. hr. Re
nard o nabycie terenów po dawnej 
kolei niweckiej na przestrzeni od ul. 
Warszawskiej do ul. Piłsudskiego. W 
wypadku pomyślnego zakończenia 
pertraktacyj przeprowadzona byłaby 
nowa ulica. I ten zakątek, obecnie bę
dący zbiorowiskiem śmietnisk, oży
wiłby się ogromnie i rychło zabudo
wał.

Wymieniliśmy tutaj może najbar
dziej interesujące fragmenty poczy
nań Magistratu, wykonywanych obec
nie lub projektowanych w najbliż
szym czasie.Wskazuje jednak one na 
to, że Magistrat cofraz bardziej już 
wchodzi na drogę planowej pracy w 
mieście i że okres,w którym całą u- 
wagę i wysiłki poćhłoniały sprawy 
wygrzebywania się z natłoku dłu
gów, już minął i z bardziej spokojną 
głową można przystępować do in
nych spraw miejskich, bardzo waż
nych i decydujących o rozwoju, wy
glądzie miasta, tem samem poprawy 
warunków życiowych mieszkańców.

Teatr miejski
W SOSNOWCU.

W niedzielę popołudniu o godz. 4— po ce
nach popularnych „NOWA ARYSTOKRA
CJA" („Gobelin").

W niedzielę wieczorem o godz. 8.15 wlecz, 
po cenach popularnych od 49 gr. do 2.49 zl. 
poraź ostatni dana będzie wielka rewja w 
20 obrazach „JARMARK ŚMIECHU".

We wtorek 10 bm. o godz. 8.15 wiecz. pre- 
mijera doskonalej komedji w 5 akiach zna
nego literata Antoniego Słonimskiego p. t. 
„MURZY NWARSZAWSKI". świetnie pod
patrzone typy, niebanalna treść komedji, 
błyskotliwy dowcip oraz duże walory sce
niczne i literackie zapewniły „Murzynowi 
warszawskiemu" powodzenie na wielru sce
nach polskich, m. in. w teatrze „Ateneum", 
gdzie grany był przez kilka miesięcy. Kie
rownictwo naszego teatru dokłada wszel
kich starań, aby premjera wypadła bez za
rzutu. Reżyserja dyr. Tańskiego, który za
razem odtworzy główną rolę Konrada Hert- 
mańskiego, dalszą obsadę sztuiki stanowią 
pp. Brzozowska, Drohocka, Szczęsna, Tań
ska, Erwan, Grudniewski, Nawrocki, Opol
ski, Wojteokii i inni. Ceny miejsc zwykłe 
od 90 gr. do 5.59 zł. Przedsprzedaż biletów 
w finmde Wł. Czechowski.

Teatr Polski w Katowicach
Niedziela 8 b.m. — Popoł. „Omal nie noc 

poślubna", wiecz. „Nina".
Wtorek 10 b.m. — „Mademoiselle".

X „KROWODERSKIE ZUCHY" W 
WOJKOWICACH KOMORNYCH. W 
ub. piątek, staraniem sympatyków, oraz 
sekcji scenicznej miejscowej 36 dinuży- 
ny harcerskiej, odegirano w sali „Straż
nica" w Wojkowicach Komornych ko- 
medję w 4 aktach p.t. „Krowoderskie 
Zuchy", F. Turskiego. Udział w przed
stawieniu wzięło grono najlepszych ar
tystów - amatarów, znanych zaledlw-ie na 
scenie wojkowidkiej od krótkiego czasu. 
Podkreślić należy ładną grą pp. Musia- 
lii.kównej, M. Kijańskiej oraz J. Be-rna- 
siównej. Całość wypadła b. udaitnie. 
Udział publiczności Ibandzo liczny. Czy
sty zysk z przedstawienia, przeznaczony 
został na aikcję obozową drużyny.
X WALNE ZEBRANIE. Stowarzysze
nie Pań miłosierdzia św. Wincentego a 
Paulo w Nowym Sielicu odbędzie się we 
wtorek. 10 b.m. o godz. 4 popoł. na para- 
fji w Nowym Stolcu. Zarząd prosi człon- 

i kinie o liczne nrzybycie.

feszcze raz przypominamy
DZIECIOM I MŁODZIEŻY.

A mianowicie to, że jutro w ponie
działek 9 b.m. o godz. 7 wiecz. — już 
wiecie co?!

Upływa terimin odpowiedzi na nasze 
gwiazdkowe ankiety. Po tym terminie 
już żadnych odpowiedzi nie przyjmu
jemy.

Dz-ś niedziela — .należy więc siąść so
bie spokojnie i odpisać nam. A w po 
niedziałek otrzymamy.
I jeszcze jedno: dzieci przy wręcze

niu nam odpowiedzi otrzymują po 1 ma- 
lutikiej książeczce jako zadatek. Bo po
tem za najlepsze odpowiedzi rozdamy 
dzieciom aż 274 b. pięknych kosztow
nych książek, podarowanych przez Za
kłady M. Aircta w Warszawie. Wtedy do
piero będzie radość, cieszyć się zaś bę
dą te dziecu, które -w- ilości 274 otrzyma
ją nagrody.

A d'la młodzieży przeznaczyliśmy 198 
książek ładnych z cyklu.: „Boje polskie".

A więc jutro!

X STARANIEM KOLA MŁODZIEŻY 
P. C. K. PRZY SZKOLE POWSZECH
NEJ W DAŃDÓWCE, pod kierunkiem 
przewodniczącego Kolą, nauczyciela p.
A. Zielińskiego w czasie ferji świątecz
nych Bożego Narodzenia została urzą
dzona „impreza świąteczna", n.a pro
gram której złożyły się: przedstawienie 
w dniu 26 grudnia ulb. r. i „choinka" w 
dniu 6 bm. Na- program przedstawienia 
złożyły się obrazki sceniczne: W Betle
jem, Modlitwa wysłuchana. List do 
gwiazdki, „W wieczór wiigallinjny". U- 
dział w przedstawieniu brało 54 człon
ków Koła. Czysty diochód z przedstawie
nia został przeznaczony na urządzenie 
„Choinki". W dniu przedstawienia roz
dano 95 bezpłatnych 'biletów biednym 
dzieciom. W dniu 6 b.m. nastąpiła dalsza 
część imprezy t.j. „Choinka". Przy ślicz
nie uibranem drzewku zebrana dziatwa 
odśpiewała szereg kolęd, kilkoro dzieci 
wypowiedziało aktualne wierszyki. Pod 
koniec uroczystości „Św. Mikołaj" z 
„aniołkami" rozdał upominki, co wzbu
dziło objawy szczerej radości u dzieci, 
iy których domu nędza nie pozwoliła na 
uśmiech. Ogółem rozdano około 160 upo
minków w postaci: lkg. strucli, ciastka 
pierniki, cukierki, przybory szkolne i 
zabawki. Koło młodzieży P. C. K. składa 
za pośrednictwem „Kurjera Zachodnie
go" serdeczne podziękowania za udział 
i pomoc w tej akcji p. kier, szkoły L. 
Nowakowi, nauczycielce p. S. Korwin- 
Oilszcwskiej, p. B. Wolffowi wraz z żoną 
p. Miklasińskiej, p. Rogowskiemu i p. 
Rejowi.
X BAL REPREZENTACYJNY. Jak już 
donosiliśmy, w sobotę, dnia 14 b.m. w sa- 
.i resursy w Dąbrowie odbędzie się pod 
protektoratem p. starosty Boxy i p. pułk. 
Rarogiewicza d-cy 23 p.a.Ł pierwszy wiiel 
ki bal reprezentacyjny Ligi morskiej i 
kolon ja Ii-ej na „Fundusz kolon jałny". 
Bal ten będzie clou sezonu karnawało
wego w Zagłębili. Komitet czyni wszel
kie starenia dla urozmaicenia i uświet
nienia balu. Zaproszenia już zostały ro
zesłane. Osoby, które przez możliwe 
przeoczenie nie otrzymały zaproszeń, 
mogą się zwróc;ć w Będzinie dio sekre
tarza L. M. i K. p. Skowrona (starostwo 
pokój 27), w Dąbrowie, do prezesa L. M 
-. K. p. j. loibusa (Kościuczki 12 m- 3) 
i w Sosnowcu do sekeitarjatu L. M. i K- 
przy ul. Wawel.
X ZABAWA TANECZNA. Narodowa 
Organizacja kobiet w Sieleu wraz z Ko
tem młodzieży przy filj-i kop. łnr. Re
nard Zw. zaw. „Praca Polska" urządza
ją wspólnie w dniu 14 b.m. o godz. 20 w 
sali Sokola w S-.elcu wielką zabawę ta 
neczną, urozmaiconą szeregiem wiek 
miłych i wesołych ati akcji. Wstęp za za 
proszeniami, które nabywać można w lo 
kału N.O.K. w Sieleu uli. Szkolna 4. Do 
chód przeznaczony nu cele kulturalne c 
bu organizacyj.
X OPŁATEK W ŚWIETLICY. W i. 
piątek odbył się opłatek w świetlicy 
gnisika oświaty pozaszkolnej w Klinie, 
towie. Kierownic2ika świetlicy p. S. Bi 
lecka w serdecznych słowach złożyła ze
branym życzenia. W imieniu świetiliczau 
złożył życzenia kierowniczce p. W 
Skrzypek, dziękując jej za pracę i ser
ce zawsze otwarte dia świetiliczau. M 
miłym i serdecznym nastroju spędzone 
wieczór, urozmaicony śpiewami i tań
cami.
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KĄCIK DLA PAN.

Królowa wkska Helena udekorowana przez 
Ojca św. „Zlotij Różą**. Ostatnio w ten spo
sób została odznaczona królowa hiszpańska 

(1925) i belgijska (1929).

jlawite portrety pań: Księżna Elżbieta 
Hessen - Hamburg. Praca Tomasza Gains- 
bosough'a (1727—1788), sławnego malarza 

angielskiego.

Liliana Harvey wyjeżdżając do Hollywood 
z Berlina żegna się przez mikrofon z pu
blicznością i przy tej sposobności b. pięk

nie plącze.

Sławna lekkoatletka, dwukrotna mistrzyni 
olimpiady „Bebe" Mildred Didrickson 

przeszła na sportsmenkę zawodową.

Hołd oficerów 7 pp.
i nietakt komisarza m. Czeladzi.

Przed kilku tygodniami donosiliś
my o niezwykłej wizycie oficerów 
7 ip. p. w Czeladzi, którzy odwiedzi
li grób swych poległych w walce z 
Niemcami towarzyszów, a przed pom 
nikiem ku ich czci, złożyli wieniec.

Na kilka dni przed wizytą oficerów 
w Czeladzi Magistrat, który ma po
wierzoną pieczę nad pomnikiem, zo
stał uprzedzony, jednak nie wiado-

Jeszcze o korzyściach 
nowej koncesji elektrycznej w Dąbrowie.
Od p. P. B. otrzymaliśmy, pismo na

stępujące:
Na skutek zamieszczenia w „Ku- 

rjerze Zachodnim11 wyjaśnienia Ma
gistratu Dąbrowy na moje uwagi w 
sprawie nowej koncesji elektrycz
nej, zmuszny jestem odpowiedzieć, 
iż nie jest rzeczą zdrową, że Magi
strat widzi tak duże korzyści z racji 
nowego uprawnienia elektrycznego, 
szkoda jednak, że miasto i ludność 
tego nie odczuwa.

Gdyby Magistrat w swem wyjaśnię 
niu ograniczył się do stwierdzenia, 
że robił, co mógł w tej sprawie, a 
opóźnienie otrzymania uprawnienia 
nastąpiło z winy władz centralnych, 
wszystko bvłoby w porządku, nato
miast entuzjazmowanie się rzekome- 
mi korzyściami nikogo nie przekona. 
Rozpatrzmy te korzyści po kolei. A 
więc najpierw pakiet akcyj. Jest to 
istotnie tylko pakiet, gdyż akcje nie 
dające dywidendy, są zwykłym pa
pierem i niewiadomo, czy z tego 
źródła będzie Magistrat miał kiedy 
korzyści. Druga korzyść: niemal 
4-krotne bezpłatne zwiększenie oświe 
tlenia elektrycznego jest w stosunku 
do wartości uprawnienia korzyścią 
wręcz znikomą i nie zasługuje na wię

PANI” 
DŁUGOLETNIA PRAKTYKA.

Wizalkie zabiegi koametyozne na wysokim poziomie i najnowszemi aparatami. 
Masaż elektryezny aałego ciała — wyszozuplająey.

Trwale przyciemnianie brwi i rzęs jedynie nieszkodliwemi barwnikami roilinnami. 
Sprzedaż doskonałych kremów, płynów, pudrów „Pani“. 

„P A N 1“ gabinet kosmetyczny

Katowice, ul. Teatralna Nr. 8 m. 11, I piętro, oficyna poprzeczna.
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Podwyżkakomornegoczy zniżka płac 

robotników w zakładach Modrzejowskich.
Robotników Zakładów Modrzę jow- 

skiioh (Huta Miłowice) w dniu 1 stycznia 
spotkała niemiła niespodzianka. Oto 
wszyscy robotnicy, mieszkający w do
mach, należących do zakładów Modrze
jewskich, otrzymali zawiadomienia o 
podwyżce komornego i to w ogromnym 
stopniu. Robotnik, który płacił dotych
czas miesięcznie około 4 złotych, obecnie 
ma płacić 15 złotych.

Uderzyć musi każdego ten ogromny 
skok o kilkaset procent podwyżki ko
mornego.

A teraz druga sprawa. Robotnicy w 
hucie Milowice pracują dwa tygodnie w 
miesiącu, zarabiając około 90 złotych 
bez potrąceń w tym czasie. Z pot rąceń i a-

Uciekł ze skarbem kawalerstwa 
jak dawniej z rowerami.

Nieładnie spisał się Henio Malinowski, 
19-letni młodlzian starannie ubrany i 
modnie uczesany. Poznał się z mieszkan
ką Bolesławia, p. Weroniką Gałecką i 
ofiarował jej swoją podobiznę i... o- 
świadczył się. Został przyjęty i ślub miał 
■się odbyć 3 b.m.

W przeddzień uroczystej chwili, pan
na Weronika dała swemu narzeczonemu 
100 zł. na sprawunki przedślubne, a brat 
p. Weroniki, pożyczył irowenu. Po spra
wunki mieli pojechać razem na jedlnnran.

mo dlaczego nie wysłał swego przed 
stawiciela.

Był to dość gruby nietakt, który 
dotknął do żywego oficerów.

Jak nas informują obecnie władze 
wojskowe prowadzą dochodzenie w 
tej sprawie, co w rezultacie przy
puszczać nleży, spowoduje dość przy 
kre konsekwencje dla komisarza 
Czeladzi.

kszą uwagę. Poważniej już przedsta
wia się korzyść, w postaci 10 gr. od 
klw. prądu oświetleniowego na rzecz 
kasy miejskiej. Aliści okazuje się, 
iż w najlepszym razie miasto może 
otrzymać z tego źródła około 30 ty
sięcy zł. gdy tymczasem Będzin ma 
ze swego zakładu elektrycznego o- 
koło 300 tysięcy zł. a więc i tu ko
rzyść jest niewspółmiernie mała.

Twierdzenia, jakoby cały teren 
koncesyjny elektrowni okręgowej o- 
trzymał tańszy prąd dzięki upraw
nieniu elektrycznemu Dąbrowy, po
ważnie traktować nie można, boć o- 
gólnie wiadomo, że władze central
ne, z uwagi na istnienie w Będzinie 
tańszej taryfy, nie mogły na tym sa
mym terenie wprowadzać cen wyż
szych i jest tu raczej zasługa elek
trowni, a nie Dąbrowy. Zarówno do
brej woli Magistratu przy zabiegach 
o otrzymanie nowego uprawnienia, 
jak i korzyści, uzyskanych przez in
ne miejscowości koncesyjne nikt nie 
kwestjonował, natomiast jeżeli cho
dzi o Dąbrowę, są one znikome w 
stosunku do wartości uprawnienia i 
dlatego wyjaśnienia Magistratu ni
kogo nie przekonają.

mi robotnik otrzymuje znacznie mniej, 
a teraz od sumy zarobkowej odjęte zo
stanie jeszcze komorne w wysokości 15 
złotych W stosunku do sumy zarobko
wej jest to obniżka o 14 procent.

Nie nazywa się jednak to obniżką, a 
tylko podwyżką komornego.

Dlaczego teraz to uczyniono, gdy ro
botnicy pracują tylko co drugi dzień, 
niewiadomo.

Sprawą tą powinien się zająć inspekto
rat pracy. Jest rzeczą bowiem niedopu
szczalną, aby w tym stopniu obciążać 
pracowników za komorne, gdy jedno
cześnie redukuje się dni pracy.

Sądzimy, że odpowiednie czynniki za
interesują się tą sprawą.

rowerze do Olkusza. Tymczasem Henio 
zmylił czujność swej narzeczonej, siadł 
■na rower i sam ulo<nił się z banknotem 
100-tu zlotowym.

Onegdaj policja olkuska zbiega ujęła 
wraz z rowerem, jednak bez pieniędzy. 
Malinowski pochodzi z Lgoty, gm. Ko- 
ziegłówki, pow. Zawierciańskiego, obec-
nie bez stałego zajęcia. Pomimo młode-1 mieli telefony i reigiuilarnwe op 
go wieku, był już karany za kradzieże|gą być powtórnie przyłączeni
rowerów.

Zabiegi o posadę
LEKARZA NACZELNEGO.

Jak wiadomo, w Kasie chorych w So
snowcu, po śmierci śp. dr. Zetenaya wa
kuje stanowisko lekarza naczelnego. Cho 
ciąż konkuirs na obsadzenie teigo stano
wiska nie został jeszcze ogłoszony, z ró
żnych stron i przez różne oeoby czynio
ne są usilne zabiegi o zdobycie tak do- 
chodkrwej posady. Opowiadają, iż, mię
dzy innymi, wysuwana jest także kandy
datura dr. Gosiewskiego, która w obec
nych warunkach może mieć nawet duże 
szanse, choć skądinąd zapewniają, że są 
kandydaci, posiadający jeszcze lepsze 
poparcie i dlatego opowiadają, że naj
prawdopodobniej stanowisko to otrzyma 
ktoś zamiejscowy.

X ŚWIĘTO AKCJI KATOLICKIEJ. W 
dn. u 8 b.m. Stowarzyszenie niewiast 
przy Akcji Kat-ołiicikiej par. Nowy-Sielec 
urządza święto „Świętej Rodziny” w na
stępującym programem. Rano o godz. 9 
zostanie Odprawiona msza św., poczem 
o godz. 5 popoł. w lokalu własnym przy 
ul. Chemicznej 12 odbędzie się tiradyoyj 
ny „Opłatek” dila członkiń i zaproszo
nych gości.
X OPŁATEK U PODOFICERÓW W 
CZELADZI. Onegdaj Związek podofice
rów zez Kolo Czeladź, zorganizował dla 
swych członków tradycyjny opłatek. 
Szereg członków w bandzo miłym na
stroju spędziło kilka niezapomnianych 
chwil.
X PRZED WYSTĘPEM „HEJNAŁU1* W 
CZELADZI. Ruchliwy zarząd Tow. 
Śpiewaczego „Hejnał” w Czeladzi przy
gotowuje się do publicznego występu, 
który nastąpi w pierwszych dlniach lute
go b.r.

„Hejnał”, który ćwiczy wytrwale i 
może poszczycić się dużemi sukcesami 
wystąpi z chórem mieszanym, w liczbie 
około 70 osób. Wystawiona będzie rów
nież jednoaktówka, oraz nastąpi popis 
orkiestry symfonicznej C. K. S.
X WYKŁADY O ELEKTRYCZNOŚCI 
organizowane przez Pofekie Towarzy
stwo przyrodników im. Kopernika w 
Sosnowcu, odibywać się będą,w dalszym 
ciągu w miesiącu bież, w saili gimnazjum 
męskiego im. Staszica w Sosnowcu, uli. 
Żeromskiego 3, w czwartki o goidz. 7 
wiecz. 12 bm. mówić będlzie p. inż. J. 
Bijasiewi.cz a elektrowniach parowych 
i wodnych, o napięciu miśkiem i wyro
kiem, o linjach dalekonośnyeh i transfer 
matorach. 19 i 26 b.m. mówić będzie p. 
inż. J. Bijariewicz o zastosowaniu prądu 
elektrycznego: o silnikach, oświetleniu, 
o grzejnikach, o odkurzaniu gazów, o 
elektryczności w gospodarstwie domo- 
wem, o wadiliwem urządzeniu elekirycz- 
ineni, o porażeniu prądem elektrycznym, 
o piorunie i o .ratownictwie ellektrycz- 
nem. Odczyty ilustrowane będą obraza
mi świel.lnemi. Każdy odczyt stanowić 
'będzie oddzielną całość. Wejście na wy
kład 49 gr. Bilety zbiorowe i abonamen
towe po 45 gr. Dla kształcącej się mło
dzieży i dJa robotników wejście na wy
kład 50 gr.. bilety, zbiorowe i abonamen
towe po 25 gr. Bilety są do nabycia w 
składzie mat. piśm. p. Czechowskiego w 
Sosnowcu przy ul. 3 Maja 8, telefon nr. 
8-24 i przed każdym wykładem przy 
wejściu.
X OSTRZEŻENIE. Proszeni jesteśmy o 
zamieszczenie ostrzeżenia, iż w handilu 
ukazał się kalendarz policyjny dla oby
wateli Rzplitej Polskiej na 1953, wy
dawnictwo to nie zostało jednakże zaa
probowane przez władze policyjne.
X SPIS URZĘDNIKÓW. Główny Urząd 
statystyczny rozesłał wszystkim urzę
dom państwowym formiuillarze diia sporzą
dzenia spisu fuincjonairj uszów państwo
wych. Statystyka spisową uwzgBędlnić 
ma zarówno stopień służbowy. jak i wy
sokość uposażeń urzędniczych.
X ZJAZD EMERYTÓW. Na wtorek <Jn. 
10 stycznia zwołany został do Warszawy 
ogólnokrajowy zjazd stowarzyszeń eme
rytów. Przedmiotem obrad zjazdu bę
dzie sprawa wejścia w życie z dniem 1 
'kwietnia nowych przepisów o przeracho- 
waniu eemrytur, które jak wiadome 
znacznie zmniejszają zaopatrzenia.
X ULGI DLA B. ABONENTÓW TELE
FONICZNYCH. Jak się dowiadujemy, 
abonenci PAST., którzy w- swoim czasie 

* mieli -telefony i regularnie opłacali mo 
i o ile ufez- 

Iczą opłatę za ostatni miesiąc i zaofacą za 
założenie tetefonu 20 zł.

Bijasiewi.cz
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WYSTAWA KILIMÓW B

| SZTUKI PODKARPACKIEJ | 
na ogólne żądanie 264 B 

przedłużona to 19 stycznia 19]] r. { 
| Bogaty wybór, również na | 

zamówienia.
g Dogodne warunki płatności. g 
■ Soinowiee, Piłsudakiego 18 lub ■ 

DfbllAaka 1. (szkoła kroju m. 21) !
S Wystawa otwarta od g. 10 rano do ! 
H 20-t«| wieczór bez przerwy.

Pogrzeb komunisty
W BĘDZINIE.

W ub. tygodniu zmarł w Będzinie je
den z czynnych komunistów, ndejakii 
Władysław Szcoesba. Pogrzeb komuni
sty odbył się w «b. ndedtzielę o godzinie 
3 popoł , przy udziale około 500 osób, 
■rekrutujących się w dużej części z po
śród zwolenników komuny.

Pogrzeb odbył się bez udziału księ
dza; nie -wstąpiono również ze zwłokami 
do kościoła. Natomiast podczas drogi na 
cmentarz śpiewano „marsz proletairjaibu". 
Przed cmentarzem usiłowano urządzić 
wiec komunistyczny. Gdy z pośród ze
branych poczęły padlaó antypaństwowe 
okrzyki, policja rozpędziła dum, uży
wają pałek gumowych.

Kilka osób, zachowujących się zbyt 
wojowniczo, policja zatrzymała.

X UZUPEŁNIENIE. W swoim czasie po
daliśmy spira'wozxfeinie z diziałailtnośei ko- 
mitetiu niesienia pomocy strajkującym 
robotnikom w fabryce C. G. Schoen w 
Sosnowcu. W. sprawozdaniu tem pomi
nięto sumę 20 zł. złożoną przez pp. M. 
Łezuchównę i M. Waitocbównę, zebraną 
przez robotników hmty Katarzyna w So
snowcu.
;X CHOROBY ZAKAŹNE. W ub. ty
godniu zanotowano na terenie Sosnow
ca następujące przypadki zachorowań 
i zgonów na choroby zakaźne i inne: 
dnur brzuszny 3, płonica 7, błonica 2 (1 
zgon), krztusiec ), gruźlica płuc 3 (1 
zgon), jaglica 1.
X POBICIE POLICJANTA. Onegdlaj 
nad ranem jeden z policjantów posterun
ku w Ząbkowicach natknął się na zna
nego złodzieja Majgałę, niosącego w 
worku gęsi, pochodzące z kradzieży. Po
licjant zatrzymał złodzieja i polecił mu 
iść z sobą ma posterunek. W pewnej 
chwili Majigała wyjął z kieszeni jakiś 
twardy przedmiot i uderzył posterunko
wego w usta, raniąc go dotkliwie i wy
bijając mu dwa zęby, poczem rzucił się 
do ucieczki. Za uciekającym policjant 
kilkakrotnie strzelił, złodziej jednakże 
zdoła zbiec. Jak się okazało, jedna z kul 
zraniła złodzieja, boi wiem na dirodże by-, 
ły widoczne ślady krwi,
X ARESZTOWANIE ZŁODZIEJA KUR. 
Na kolonji „Upadowa” koło Niwki are
sztowano podczas dokonywania kradzie
ży kur niejakiego Antoniego Srokę, bez 
stałego miejsca zamieszkania. Srokę 
przekazano do dyspozycji władz sądlo- 
wych.
X CO KOMU SKRADZIONO? Tekowi 
Jochimowiczowi z Dąbrowy (Kościuszki 
9) skradziono garderobę i bieliznę, war
tości 300 zł. oraz 11 palt i garnitur, war
tości 500 zł.

Z mieszkania Szymona Flaszy w Cze
ladzi (Węgrod-a 44) skradziono 18 zł. go- 
tówką oraz obrączkę złotą i łańcuszek.

ODPOWIEDZI REDAKCJI.
P. Stanisław Filus: Ma Pan wieflie ra

cji w swym artykule, ale co zrobić,, kon
fiskata murowana. I dlatego drukować 
nie możemy. Zmiana słów nie pomoże, a 
wyrzucenie całych ustępów zmieniłoby 
sens oraz zmniejszyłoby wartość pięk
nego artykułu.

P. K. Pogorzelski w Dąbrowie: Wy
kazów tych nie posiadamy, można je na
tomiast otrzymać >w- każdym banku, lub 
urzędzie pocztowym.

POKWITOWANIE 0FIAB
zfożoaych bezpośrednio w Administracji 

„Kuriera Zachodniego".
NA T-WO ŚW. WINCENTEGO A PAULO 

(Par. Wn. N. M. P.); A. S. złożył męski 
Pwacz wtykowy, dla najbiedniejszego.

Samobójstwo czy wypadek
Śmierć pod kołami tramwaju.

Wczoraj o godz. 6.45 wiecz. na u- 
licy Żeromskiego w Sosnowcu na- 
wprost zakładów Dietla wipadła pod 
przejeżdżający tramwaj jakaś ko
bieta.

Ponieważ nieszczęśliwej nie mo
żna było wydostać z pod tramwaju, 
wezwano miejską straż pożarną, 
która podniosła lewarem tramwaj 
i wówczas dopiero wydostano kobie
tę, niestety już martwą.

ŻYCIE GOSPODARCZE.
Dochodzenie należności pieniężnych

WEDŁUG PRZEPISÓW NOW EJ PROCEDURY CYWILNEJ.
Nowa procedura cywilna, obowiązująca od 

1 stycznia wprowadza dwa rodzaje t. zw. 
postępowania odrębnego: postępowanie na
kazowe i postępowanie upominawcze.

Postępowanie nakazowe ma zastosowanie 
w pierwszym rzędzie przy dochodzeniu na
leżności pieniężnych z zobowiązań wekslo
wych oraz czeków, prócz tego na podstawie 
innych dokumentów, bądź publicznych, spo- 
»ządzonych przez władze lub urzędy pol
skie, bądź prywatnych, na których podpisy 
są uwierzytelnione przez sąd lub notarju- 
sza. Do pozwu należy dołączyć dokumenty, 
które uzasadniają roszczenie (weksel, czek 
lub inne).

Ze swej strony sąd przesyła pozwanemu 
dłużnikowi nakaz zapłaty, który obowiązuje 
w przeciągu 3-ch dni, gdy chodzi o weksle 
względnie czeki, a w ciągu tygodnia, gdy 
chodzi o inne zobowiązania. Do nakazu tego 
sąd dołącza odpisy dokumentów, uzasadnia
jących roszczenie.

W tych samych terminach pozwany dłuż
nik może wnieść do sądu rekurs przeciw za
spokojeniu należności.

Wydanie nakazn przez sąd jest równocze
śnie tytułem zaliezpieczenia roszczenia, a 
jeśli nakaz był wydany na podstawie we
ksla lub czeku i dłużnik w ciągu trzech dni 
od doręczenia mu przez sąd nakazu nie za
spokoił roszczenia, wierzyciel może przystą
pić do egzekucji. Prawomocny nakaz ma 
skutki wyroku.

Z dokładnych danych o wywozie węgla 
polskiego w ciągu 10 miesięcy ub. r. wyni
ka, źe wśród zagranicznych odbiorców na
szego węgla na pierwszem miejscu stała 
Szwecja (2.181 tys. ton), następnie Austrja 
(1.125 tys. t.), Danja (1,113 tys. t.), Norwegja 
(733 tys. t.), Wiochy (695 tys. t.) i Francja 
(604 tys. t.). Wywóz do tych krajów stano
wił 78.6% całego naszego wywozu węglowe
go w omawianym okresie. W porównanin z 
tym samym okresem 1931 r. najsilniej zmnie j 
szył się wywóz naszego węgla do Francji, 
bo aż o 39%, jako skutek wprowadzonej w

Główni odbiorcy węgla polskiego.

Kronika gospodarcza.
O LIKWIDACJĘ ZALEGŁOŚCI PODAT

KOWYCH. Zaległości podatkowe samej tyl
ko Wielkopolski wynoszą 168 milj. zł., przy
czem znaczna ich część przypada na prze
mysł. Uginając się pod ciężarem tych zale
głości, przemysł województw zachodnich wy 
sunął ostatnio postulat zredukowania należ
ności skarbu za podatki w takich przedsię
biorstwach, które udowodnią, że wymiar zo
stał dokonany za dochody ujęte w bilan
sach jako zyski, a które okazały się w pra
ktyce stratą wobec niepokrytria ich. przez 
wierzyciela, oraz rozłożenia płatności zale
głych podatków na długoterminowe spłaty 
przy znacznem obniżeniu odsetek zwłoki. 
Wołania o likwidację zaległości podatko
wych stają się coraz głośniejsze i coraz bar
dziej powszechne.

OTWARCIE GIEŁDY ZBOŻOWO-TOWA- 
ROWEJ W ŁODZI. W Izbie przemysłowo- 
handlowej w Łodzi odbyło się posiedzenie 
komitetu organizacyjnego giełdy zbożowo- 
towarowej. Na posiedzeniu tem postanowiono 
iwbec uchwalenia statutu giełdy przez Mini
sterstwo przemysłu i handlu oraz Minister
stwo rolnictwa zwołać w dniach, najbliż
szych pierwsze ogólne zgromadzenie człon
ków giełdy. Na zebraniu tem przeprowadzo
ny zostanie wybór członków i zastępców ra: 
dy giełdowej, komisji rozjemczej i komisji 
rewizyjnej. Komitet organizacyjny uchwali, 
również regulamin tranzakcyj. na łódzkiej 
giełdzie zbożowo • towarowej, oraz preli
minarz budżetowy na pierwszy rok opera
cyjny.

WIELKI PRZEMYSŁ O SCALENIU PO
DATKU OBROTOWEGO. W związku z pra
cami prowadzonemi obecnie na terenie Min. 
skarbu w sprawie scalenia podatku obroto
wego we włókiennictwie, złożył wielki prze
mysł włókienniczy obszerny m.emorjał w tej 
sprawie. W memorjale tym wielki przemysł 
wyraża zasadniczą zgodę na scalenie podat
ku obrotoweso rorzr imporcie surowców i <i ----- •włókiemmiczycL Za podstawę repartycji wi- zwrot dla Syndykatu. W. bieżącym miesiącu 
nien być przyjęty przeciętny roczny wpływ rozpoczął się większy import drożdży za- 
z podatku obrotowego ostatniego 3-lecia, | granicznych do Polski, które zagracają ccn- 
przyczem przewidziane jest poważne odcią- mikowi syndykackiemu, , mimo opłacanych 
zenie przez -wprowadzenie podatku wyrów-1 ceł i ponoszonych kosztow transportu. Do 
nawczego dla importu zagranicznego. Od- Warszawy nadeszły pierwsze zapasy drożdży 
.ciążenie to męćtoby. być jwiąpnicte również 1 belgijskich, które dorównując jakością droż

| Jak się okazało kobietą ową była 
27-letnia Zof ja Czechowska z Sosno
wca (Wysoka 32). Zwłoki przewie
ziono do kostnicy.

Policja prowadzi dochodzenie, ce
lem ustalenia, czy miał miejsce nie
szczęśliwy wypadek,czy też Czecho
wska popełniła samobójstwo, co zre
sztą nie jest prawdopodobne, gdyż 
nie było ku temu żadnych powodów.

Jeśli dłużnik wniósł do sądu reknrs od na
kazu, obowiązany jest odpis tego rekursu 
załączyć dla wierzyciela. W tym wypadku 
sąd wyznacza termin zwykłej rozprawy, na 
której dłużnik uzasadnia brak podstaw pra
wnych w roszczeniu wierzyciela.

Jeśli chodzi o postępowanie upominawcze, 
to opiera się ono na następujących zasa
dach:

Jeśli powód dochodzi w sądzie grodzkim 
od osobistego dłużnika sumę pieniężną, nie 
przekraczajątą tysiąca złotych, może żądać, 
aby sąd wydał przeciwko pozwanemu nakaz 
zapłaty. Taki nakaz zostaje wydany bez roz
prawy, przyczem sąd orzeka, że pozwany w 
przeciągu dwóch tygodni od doręczenia na
kazu obowiązany jest bądź zaspokoić ro
szczenie, bądź też wnieść reknrs. W razie 
wniesienia reknrsn następuje rozprawa są
dowa, która wyjaśnia zasadność, czy też bez
zasadność roszczeń powoda. Sąd odmówi wy
dania upominającego nakazu jeśli zaspoko
jenie roszczenia zależy od wzajemnego 
świadczenia lub jeśli miejsce pobytu pozwa
nego nie jest znane.

Na podstawie prawomocnego nakazu moż
na dochodzić należności jak na mocy wyro
ku, to znaczy można przystępować do egze
kucji.

W sprawach, w których roszczenie prze
kracza sumę 1000 zł., identyczne postępowa
nie wszcząć należy przed sądem okręgowym.

tym kraju reglamentacji przywozu. Zwię
kszona ofenzywa węgla angielskiego na ryn
kach północnych, poparta spadkiem waluty 
angielskiej, pociągnęła za sobą zmniejszenie 
naszego wywozu do Szwecji o 15.9% i Da- 
nji o 28%. Wzrósł nieco, bo o 6.9% wywóz 
węgla do Norwegji. Wywóz do AustTji, ogra
niczającej przywóz z Polski w związku z 
propagandą spożycia węgla krajowego, a z 
drugiej strony faworyzującej przywóz wę
gla niemieckiego, zmniejszył saę o 26.9%. 
Stosunkowo nieznacznie, bo o 5% zmniej
szył się wywóz naszego węgla do Włoch. 

przez proponowanie przez wielki przemysł 
czterokrotne podwyższenie opłat za patenty.

PRODUKCJA KRAJOWYCH WINOGRON. 
Dotąd nie hodowano w Polsce większych 
ilości winogron. W r. z. cała produkcja wi
nogron w sadach ciepłego Podola w okoli
cach Zaleszczyk wyniosła zaledwie 6 wa
gonów. Obecnie Związek imporetitrów i eks
porterów owoców porozumiał się z posiada
czami powyższych sadów w ceflu przygoto
wania na sezon 1933 r. produkcji około 100 
wagonów winogron. W związku z tern pro
wadzone są specjalne prace przygotowawcze 
w sadach, polegające na, odpowiedniem 
szczepieniu i sadzeniu pędów. mimogrono- 
wych. Dążeniem inicjatorów jest standary
zacja gatunku, mianowicie produkcja ga
tunku szasila, tj. najlepiej przyjmujących się 
na terenie Polski winogron, a pozatem naj
smaczniejszych. Błędem naszych producen
tów było zdejmowanie dotychczas winogron 
zbyt wcześnie przed ich dostatecznem doj
rzewaniem, przez co były one zbyt kwaśne. 
Obecnie mają być zastosowane rygory w 
celu wypuszczania na rynek dojrzałych wi
nogron, diwa tygodnie później niż to ma 
miejsce w krajach południowych. Pożądli
wość producentów w celu szybkiej realiza
cji zbiorów musi być ukrócona na rzecz po
lepszenia gatunku. Znaczne powiększenie 
produkcji winogron krajowych przyczyni 
się do zmniejszenia importu z zagranicy. 
Przy wniejętnem rozszerzeniu produikciji 
można liczyć, że w ciągu 10 lat pod. uprawę 
winogron w Polsce będzie można zając oko
ło 1000 morgów, co pokryje całkowite po
trzeby konsnmeji wewnętrznej.

DROŻDŻE MUSZĄ STANIEĆ. Jak rtę do
wiadujemy, w głośnej od dłuższego czasu 
sprawie wszechwładnego opanowania rynku 
krajowego przez Syndykat drożdżowy, któ
ry przez wiele lat narzuca dowolne ceny, 
wobec nie udzielania koncesyj na nowe 
drożdżownie, zapowiada się noekorzystiny

dżom krajowym, sprzedawane są o 1 zł ta- 
mej od krajowych na skrzynce S.kilogramo- 
wej Importerzy drożdży belgijskich zapo- 
wydają dalsze obniżenie cen, syndykat zaS 

o zastosowaniu rąpresyj wobec tych 
hurtowników, którzy sprzedawać będą droż
dże zagranicznie.

GIEŁDA WARSZAWSKA.
Dnia 7 stycznia.

eDwizy: Belgja 123.70. Holandja 359.06, 
Londyn 29.84 — .29.85. Nowy Jork 8.925 
Paryż 34.85. Szwajcarja 1-71.90.

Obroty b. małe, tendencja .mocniejsza dla 
dewizy na Nowy Jork. Banknoty dolarowe 
w obrotach pozagiełdowych 8.92%—8 i trzy 
czwarte. Rubel złoty 4.66. Gram czystego 
złota 5.9244. W obrotach międzybankowych 
dewiza na Berlin 212.90. Mankiniemieckie 
(banknoty) w obrotach prywatnych 214.75. 
Funt szterilingów (banknoty) 29.80. (w żą-- 
daniu).

Papiery procentowe: 5 proc. poż. budowla- 
na 42.50; 7 proc. poż. stabilizacyjna 5425 — 
54.413 — 5425 (drobne odcinki ,po 500 doi. 
54.75, ,po 100 dól. 59.00. w proc.); 4 proc, 
poż. inwestycyjna 102.75 — 102.50; 4 proc, 
państw poż. premjowa dolarowa 54.50 ; 3 
proc, konwersyjna 41.00; 6 proc. poż. dola
rowa drobne odcinki po 500 doi. 56.00 fw 
proc.); 10 proc. poż. kolejowa 99.50 (w proc.)

Akcje: Bank Polski 87.50; Lilpop 9.50 — 
9.75; Nonblin 51.00; Starachowice 7.50.

Przy niedostatecznej funkcji przewodu po
karmowego, katarze żołądka i kiszek, opu- 
chlimie i stanach zapalnych kiszki grubej, 
skłonności do zapalenia ślepej kiszki, natu
ralna woda gorzka „Franciszka-Józefa" szyb
ko usuwa objawy zastoinowe i bóle w pod
brzuszu. Zalecana przez lekarzy. Żąd. w apt 
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Psie kłopoty
P. POSŁA.

P. poseł1 Gosiewski, prócz licznych za
jęć, związanych z piastowaniem manda
tu poselskiego, czynnościami reprezen- 
taCyjnemi, wreszcie pracą zawodowy 
ma także -inne kłopoty.

P. poseł jest przyjacielem zwierząt 
i w 1932 r. hodował 2 pieski. Aliiści do
wiedział się o tem Sejmik i odlrazu nało
żył na p. posła i. zw. psi podatek.

Trudno było kwest jonować zasadę po
darku, to też p. poseł wystąpił jedynie 
z rekursem przeciwko wysokości opo
datkowania, twierdząc, iż tylko jeden 
piesek winien być opodatkowany, drugi 
bowiem, jako podwóirzowiy, opłacie nie 
podlega.

W roku ubiegłym znów powtórzyły się 
psie kłopoty, gdyż liczba piesków zwięk
szyła się dó 3 i z racji wymierzenia no
wego podatku znów trzeba było reknro- 
wać. Dziwić się trzeba postępowaniu 
Sejmiku, który niewłaściwym wymia
rem podatku zajmuje p. posłowi tak cen 
ny czas, który mógłby Ibiyć użyty dale
ko korzystniej, np. na starania o po
moc dla coraz większych rzesz bezrobot
nych.

Dodać należy, iż p. poBeł, kiie» 
diy w roku ubiegłym wyjeżdżał z ro
dziną zagranicę, prawdopodobnie z oba- 
wy, aby skarb państwa zbyt dużo n« 
tem nie zarobił, otrzymał z rodziną pasz 
poirt uJlgowiy.

Jak tu można narzekać, że jest źle, 
gdy się ma w dodatku kilka dobrze płat
nych posad i bezpłatny billet kolejowy.

Nasz dział radim.
OPERETKA RADJOWA.

Dnia 9 bm. o godz. 20 rozgłośnia warszaw
ska nadaje wesołą, i melodyjną operetkę pi. 
„Nowoczesna Ewa“ popularnego kompozyto
ra operetkowego J. Gilberta, autora nieza
pomnianej „Cnotliwej Zuzanny". Obsadę 
czołowych partyj stanowią: Halina Dudi- 
czówna i Adam Dobosz. Dryguje Wacław 
Elszyk.

NIEDZIELA 8 STYCZNIA.
1030 _ Transmisja nabożeństwa z kościo

ła NMP. w Piekarach na Śląsku. 11.58 — Sy
gnał czasu, hejnał z Wieży Marjackiej. 12.10 
— komunikat meteorologiczny. 12.15 — Po
ranek symfoniczny z Filhanmonji warszaw
skiej; w przerwie „Niezbędne warunki pra
cy kobiet" wygi. insp. J. Miedzińska. 14.00— 
„Pogadanka -komikursoiwa“ z działu rolnego. 
14.20 — Ks. dr. Antoni Marchewka: .Kato
licyzm społeczny". 14.40 — „O prowadzeniu 
gospodarstwa" — inż. Wojciech Chmiolecki 
15.00 — Kolendy w wyk. chóru kościoła św 
krzyża w Warszawie pod dy-r. Jama Makla- 
kiewicza. 16.00 — Program dla młodzieży: 
„Co się dzieje na świecie" w opr-ac. prof. 
dra W. Wilkosza; feljełom Wacława Rogo- 
wieża pt. „U progów Azji" (wizyta u cha
nów). 1625 — Intermezzo muzyczne. 16.45— 
kącik językowy — prelegent -prof. St. Słoń
ski. 17.00 — Koncert. 18.00 — Muzyka lekka. 
18.30 — Prof. Stanisław Ligoń: „Bery i bojki 
śląskie". 19.00 — Rozmaitości. 19.25 — Słu
chowisko pt. „R. H. inżynier" p-g Winawera. 
19.55 — Komunikaty sportowe. 20.00 — Kon
cert popalamy; w przerwie wiadomości spor 
towe. 21.30 — Arje i pieśni odśpiewa P*a 
Igirosanu. 22.05 — Muzyka taneczna. ~55— 
Komunikat meteorologiczny. 23.00 — Muzy
ka tameczna.
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Kronika Olkuska.
KINOTEATRY W OLKUSZU 

wyświetlają dzisiaj: 
„Orzeł" — Wyspa tajemnic. 
Dom robotniczy — MeSsalina.

X OPŁATEK W S. M. P. W dniu 4 bm. 
we własnej świetlicy odbył ,się trady
cyjny opłatek S.M.P. męskiej w Olku
szu. Przy oświetlonej choince odśpiewa
no kolendy i 'wygłoszono deklamacje. W 
czasie uroczystości okolicznościowe prze 
mówienie wygłosili pp.: ks. Dubiel, No- 
coniowa i Łydka. Przygrywała własna 
orkiestra pod batutą p. Kulawika. Dzię
ki współpracy pań: ŁaskawCowej, St. 
Kicińskiej, R. Kasiprzykówny i W. Go- 
cówny, opłatek wypadł b. uroczyście i 
miło.
X OTWARCIE ŚWIETLICY. Pod prote
ktoratem p starosty Gliszczyńskiego, od
będzie się dzisiaj uroczyste otwarcie 
świetlicy Związku podoficerów rezerwy 
im. st. sierżanta pilota Jana Kopciucha 
w Olkuszu. Wieczorem miejscowe Kolo 
odegra sztukę p.t. „Czar munduru". Pod
czas antraktów przygrywać będzie or- 
k:estira S.M.P. z Olkusza. Zjazd gości za-, 
powiada się licznie. Uroczystość poprze
dzi msza św. o godzinie 9 rano w koście
le parafjaLnym w Olkuszu.
X JASEłKA. Dzisiaj (niedziela) o godz. 
4 popoł. w kinie „Orzeł" S.M.P. powta
rza „Jasełka" w 5 aktach.
X Z URZĘDU ROZJEMCZEGO. W 
dniu 11 b.m. w sali sądu grodzkiego w 
Olkuszu, odbędzie się trzecie z rzędiu 
posiedzenie urzędu rozjemczego do 
spraw kredytowych małej własności rol
nej na pow. Olkuski. Spraw naznaczano 
8. Na ostatniem posiedzeniu Sejmiku o- 
płaty w uirzędżie rozjemczym zmieniono 
w ten sposób', że 2 proc, od sumy sponu 
©płaca się do kwoty zł. 500, ponad tę 
sumę — półtora procent od sumy sporu, 
pozostałe opłaty bez zmiany.
X NOWY ZARZĄD LEGJI INWALI
DÓW WOJSK POLSKICH. Kompanja 
olkuską L. I. W. P. na wahnem zebraniu 
w dmq 6 bm., wybrała nowy zarząd swej 
instyłflcji z następujących osób pp.: E. 
Górnicki (prezes), P. Sokół (zastępca), 
Wł. Niewiara (sekretarz), W. Jurkowski 
(skarbnik), L. Górecki (członek zarzą
du). Ębmisja rewizyjna pp.: adw. dr. 
Bachfig przewodniczący), St. Guzik i J. 
Toporek (członkowie). Zebranie odbyło 
się pod przewodnictwem delegata rady 
naczelnej związku, p. Z. Lisiewicza z 
Dąbrowy. Pc> zebraniu odbył się wspól
ny opłatek.
X OŚWIADCZENIE. Otrzymaliśmy na
stępującej treści pismo od zarządu Pol
skiego Związku zawodowego pracowni
ków przemysłowych i handlowych w 
Sosnowcu z prośbą o zamieszczenie:

W dniu 24 grudnia 1932 roku ukazał się 
w numerze 506 „Kurjera Zachodniego" na
pastliwy artykuł p.t. „Skandal w rodzinie1', 
uwłaczający czci p. Stanisława Kotowicza, 
wiceprezesa Zarządu Polskiego Związku Za
wodowego Pracowników Przemysłowych i 
Handlowych Rz. P. Oddziału w Olkuszu.

Pomijamy zarzuty punktów 5 i 4 tego ar

tykułu, gdyż nie naszą jest rzeczą wydawać 
świadectwo p. St. Kotowiczowi o jego pra- 
womyślności państwowej, a z całym naci
skiem protestujemy przeciwko nikczemnej 
napaści ukrytego osobnika, jakoby p. Stani
sław Kotowicz:

1) miał współpracować z obcokrajowcami, 
denuncjować i szkodzić rodakom w niemiec
kiej firmie oraz

2) jakoby występował oficjalnie w obro
nie obcokrajowców.

Współpracując od szeregu lat z p. Stani
sławem Kotowiczem na polu społecznem, 
mieliśmy możność stwierdzić jego zgodne z 
nami stanowisko w stosunku do obcokra
jowców, wobec czego stawiane mu zarzuty 
są całkowicie bezpodstawne, jaskrawo dema
skując fałszywą grę podstępnego i nieucz
ciwego przeciwnika.

Artykuł zamieszczony przez nas w 
dni-u 24 grudnia ub. r. wynikał z mate- 
rjału faktycznego i nie miał charakteru 
napastliwego. Sprawa związana z osobą 
p. Kotowicza jest w toku i echa jej znaj
dą jeszcze prawdopodobnie swój od
dźwięk w prasie. |
X ZABAWA SYLWESTROWA WI 
SŁAWKOWIE. W uzupełnieniu i wyja-1

Nowy środek 
na raka.

W czasopiśmie „Mediziiniische Welit" 
ogłasza znany- profesor chiruingjii uni
wersytetu w’ Moonachjuim, Theihaber, 
sensacyjny artykuł o nowej metodzie 
odmładzania, która przy różnorodnych 
dolegliwościach wieku podeszłego po
szczycić się może zdumiewająeemi rezul
tatami. Metoda ta pozatem rzekomo tak
że zdolna jest wstrzymać rozwój raka, 
a nawet usunąć 'całkowicie złośliwą tę 
■narośl. Pirof.• TJieilllhaŁer dopatruje się 
właściwej przyczyny objawów starości 
i dyspozycji do raka w degeneracji or
ganów- krwiotwórczych. Przedewszyst- 
kiem więc w osłabieniu śledziony, gru
czołu tarCzykowego i szpiku kostnego. 
Kurczenie się śledziony rozpoczyna się 
u wielu ludzi miejwięcej od 40 roku ży

śnieniu notatki z dnia 3 b.m., komuniku
ją nam, że zabawę urządzał Komitet 
składający się z członków Związku po
doficerów rezerwy i Komitetu funduszu 
dla bezrobocia, nie zaś samego Zw. po
doi. rez. Wobec tęgo wiiadbmem jest, na 
jaki cel dochód z balu był przeznaczo
ny. Królową bal-u wybrana została p. 
Niewiadomska, a królem p. J. Klaczko z 
Olkusza, któremu chciano wręczyć „in
sygnia królewskie", ale „król" tymcza
sem znikł z sali.
X CHCIAŁ OKRAŚĆ DAWNEGO 
CHLEBODAWCĘ. W dniu 5 bm. wie
czorem został przytrzymany przy kra
dzieży kur i indyków z chlewa p. Kopiń
skiego, ławnika Magistratu m. Olkusza, 
jego dawny furman Feliks Mańka z Dą
browy (3 Maja 14). Mańka tak Ibył pew
ny powodzenia, że przygotował sobie 
worki ma drób i zajechał nawet niedale
ko domu furmanką. Obecnie policja 
sprawdza, czy furmanka i koń są jego 
własnością, czy też kradzione. Zatrzyma
ny Mańka jest bardlzo przygnębiony.

cia. Chcąc zatem skutecznie zwalczać do
legliwości wieku i skłonność ,do. raka, 
należy na nowo ożywić te organa krwuo- 
twórcze lub przynajmniej zastąpić w 
starzejącym się ónganiźmie 'wytwarza
ne przez nie Substancje. Obok innych 
środków jak puszczanie krwi, przegrze
wanie elektryczne (diatermja) i . naświe
tlanie promieniami -renbgenoiwskiemi. 
szczególnie skutecznym środkiem okaza
ło się przeszczepianie miazgi odpowie
dnich narządów zwierzęcych. Cieple je
szcze organa zwierzęce zosiają bezpo
średnio po zabiciu przeszczepione pod 
skórę człowieka. U wielu chorych na ra
ka udało się tą metodą spowodować 
wstrzymanie, a nawet całkowite cofnię
cie 6nę narośli raka. Badania mikrosko

pijne wykazują po tym zabiegu zupeł
nie wyraźnie rozkładanie się tkanek ra
kowych i wypieranie tychże tkanek 
tkanki normalne. Szczególne sukcesy o- 
sięgnął prof. Theilhaiber swoją metodą 
po usunięciiu narośli w drodze operacyj
nej. W tych wypadkach zabieg prof. 
Theilhabera zapobiegał1 prawie zawsze 
tworzeniu się nowych narośli rakowych.

Wcielone z narządami zwierzęcemi 
hormony i substancje życiowe potrafią 
widocznie znacznie zmniejszyć skłon
ność do raka, jeżeli nie zupełnie usunąć.

Metodę swą prof. Theilhaber zaczął 
następnie stosować u innych pacjentów, 
nie cierpiących na raka. Zabiegi jego w 
pierwszym rzędzie zamierzały do zwal
czania cierpień podeszłego wieku zapo- 
mocą odmładzającego odświeżenia całe
go organizmu. Przeciwko brakowi krwi 
u łudzi starych metoda jego okazała się 
lówniicż skuteczną, jak przeciwko skle
rozie (zwapnieniu naczyń) i jej .różno
rodnym skutkom. Pozatem metoda ta ma 
jeszcze i tę zaletę, że opóźnia znacznie 
tworzenie się zmian, spowodowanych 
wiekiem, jak zmarszczki, obwisła skóra 
itd. Skoro zachodzi zachorzenie mózgu, 
i innych części systemu nerwowego, 
prof. Theilhaber diodaje do miazgi gru
czołów także cząsteczki mózgu, co oka
zało się niezmiernie skuteCznem nietyl'- 
iko u osób starych, lecz także u młod
szych (pacjentów.

Według zapewnienia prof. Theiłhalbe- 
ra doświadczenia- jego wypróbowane zo
stały już ze skutkiem przez innych wy
bitnych uczonych. To też spodziewać 
się nellieży, że stanowić -one będą trwałą 
zdobycz nowoczesnego lecznictwa.

Kronika Zawiercia.
X 10-LECłE ZW. INWALIDÓW WO
JENNYCH. Jak już donosiliśmy, oddział 
•miejscowy Związku inwalidów wojen
nych obchodzi dzisiaj 10-leeie swego ist
nienia. Po uroczystej mszy, która odpra
wiona zostanie, w miejscowym kościele 
pflirafjalnym, o godz. 10 rano rozpoczną 
się obrady w sali Domu ludowego. Na 
uroczystość tę przybył z Warszawy de
legat zarządu głównego, który wiręczy 
odznaki i dyplomy siedmiu członkom za 
10-Ietiiuą pracę społeczno - organizacyj
ną.

Wczoraj w miejscowym kościele od
prawiona została w kościele parafial
nym przez ks. prałata- Er. Zientarę msza 
żal obili a za dusze zm ar ły ch Członkór 
Zw. inwalidów wojennych.
X „OBYWATELKA Z KROWODRZY11, 
została wystawiona onegdaj przez Tow. 
śpiewacze „Lira" w Domu ludowym w 
Łazach. Doskonała gra amatorów, a zwła 
szcza- p. Janiny Majewskiej i Romana 
Gwoździa oklaskiwana była rzęsiście 
przez licznie zgromadzoną publiczność.

W najbliższych dniach Tow. „Lira" u- 
rządza „opłatek" dla swych członków.
X BICIE SZYB w Zawierciu powtarza 
się w dalszym ciągu. Onegdaj znów wy
bito szyby w mieszkaniu Reginy Sola- 
sek (Polska 21).

AN ASTAZJ A DREWNOWSKA

DWIE POKUSY
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—- Panina Zof ja Huńska jeszcze wypiękniała 
— rzeki Służka. — Co to za elegancka dziewczyna. 
'A jatka grzeczna! Wypytywała mnie o wszystko, 
o zasiewy, o urodzaje, tatka wielka parni i taka 
uprzejma. i - n i

— DGczegoby niie miała być dla kuzyna 
uprzejma? — nie wytrzymała Damka. . , . ,

Służka oniemiał, niie wiedząc oo odpowiediziec, 
a pani Barbra fuknęła zjadliwie:

— Dlatego, że takiej potetntatce diużo wolno, 
rozumiesz? Więcej miż tobie. Niie żyłaś nigdy mię
dzy ludźmi, tylko między biurową hołotą, to nie 
wiesz, co się komu należy.

— Jestem zawsze jednakowo uprzejma dla 
wszystkich — upierała się niedorzecznie Damka, 
wiedząc, że jej przecież nie zrozumieją. — Z jakiej 
racji miałabym płaszczyć się przed bogatymi, czy 
utytułowanymi? Wstydziłabym się — zakończyła 
ostrzej, miź zamierzała.

Służkowa spojrzała na nią z ironiezjiem poli
towaniem, wzruszając ramionami.

— Tak, tybyś była ze wszystkimi za pan brat. 
Ale szkoda z tobą gadać, bo i tak nie zmądrzejesz. 
Dlaczego cie taki Huński niie poprosił do tańca, 
a inne prosił? .

— Miał swoje bliższe znajome. Trudno, żeby 
tańczył ze wszystkiemu

— Tu cię mann. Bądź pewna, że gdybyś miała 
sto włók. toby cię poprosił.

—- Nie żałuję. Zresztą zairaiz spostrzegłam, że 
to snob i ka.rjeiwviicz.

— Jaki snop? — zapytał Służka. — Chłop jak 
'topola.

Danka zachichotała nagle i umilkła. Służkowa 
przyglądała jej się przez dłuższą chwilę w milcze
niu, poczerń rzekła:

— Słuchaj Damlka, chciałam ci to powiedzieć 
w domu, ale lepiej powiem odiraizu. Nie pozwolę, 
żebyś się zadawała z Szairzyńskiim. Maitka oddńła 
mi cię pod opiekę, rozumiesz? Jakbyś mi tu zeszła 
na złą drogę, to jaibym za to odpowiadała. _ Teraiz 
nie puszczę cię z domu, ani na krok, a będziesz się 
stawiała okoniem, to wyprawię do Warszawy i gło
duj, kiedy chcesz.

Damka nie odpowiedziała. Była pod świeżem 
wrażeniem zalotów Szarzy ńskiego i naraizie wszyst
ko przedstawiało jej się w różowych kolorach. By
ła pewna, że teraz już nie rozdzielą ich żadne 
przeszkody. Jeszcze niie przyznawała się przed so
bą, że jest zakochana. Zresztą nie myślała o niczem. 
Tonęła w słodkich wspomnieniach.

Jak z wielkiej dali dolatywały ją urywki roz
mowy Służków, omawiających wrażenia z wizyty.

- .. zaręczona od kilku tygodni — mówił 
Służka.

— Co? to stare radio? Trzydziestka z okładem. 
Wróżyłam jej , że nie wyjdzie. Ale, że wyjdzie ja
ki > start pannica, tego jej nikt niie odbienze.

— Pod moim adresem, pomyślała mianowali 
iDiCika*

r— Przyjaźni się z Aliną — zabrzmiał głos 
Śłrżkii.

— Żeby sic odmłodzić. Alina młodsza od niej 
o dióbre dziesięć lat.

— ... że zrobili nam zaszczyt — dokończy! 
Służka

— Wiedizą, że kupiłeś Olszankę. Odiraizu lu
dzie inaczej patrzą.

Szarzyński nie wrócił już na salę. Postanowił 
przejść się po parku, a potem ulotnić się po angiel
sku. Widział'przed sobą oczy Damki i myslał o niej, 
wzdychał. Sam niie wiedział, że z ust jego co chwi
la 5 • ydobywała się jakaś głośna refleksja, to jakiś 
okrzyk.

— Szkoda, sżkoda! — powtarzał.
Albo;
■—Do licha, niema się ozem przejmowa ’.
Albo:
— Ale mnie wzięło!
Albo:
t— Nie do pomyślenia!
I znowu:
— Ach, szkoda! Ach, szkoda!
Zobaczył w perspektywie alei zbliżającą się: 

sylwetkę wysokiego mężczyzny i zwolnił kroku. 
Nie zdając sobie wyraźnie sprawy, z tego, co czyni, 
sięgnął do kieszeni. Tamten przystanął, poczem 
przyspieszył kroku i Szarzyńskii zobaczył przed 
sobą Obskurnego.

— A — pomyślał ironicznie. — To ty! Do d ja 
bja! Toż ona jee» zobaczyła i dlatego się tak nrze- 

1 sŁ^^zyhu
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Z CAŁEJ POLSKI
ZJAZD MURMANCZYKÓW.

Komitet organizacyjny zjazdu Murmańczy- 
ków przesyła następujący komunikat: Ko
mitet budowy pomnika śp. Eugenjusza Ma
lczewskiego i organizacji zjazdu Murmań- 
czyków, celem ułatwienia przybycia na zjazd 
ogólny do Zakopanego b. oficerom i żołnie
rzom oddziału murmańskiego, prosi zainte
resowanych o nadesłanie swych adresów. 
Termin zjazdu zostanie ogłoszony dodatko
wo. Za komitet (—) pplk.dypl. Stefan Mayer 
por. Piotr Wojciechowski, mjr. em. dr. Hu
gon Karwacki. Adres komitetu: ppłk. dypl. 
Stefan Mayer, Warszawa, Sztab Główny.
ZATRZYMANIE PODEJRZANEGO 

OSOBNIKA.
W pobliżu pałacu reprezentacyjnego w 

Wilnie, gdzie zatrzymał się marszałek Pił
sudski w czasie .pobytu w Wilnie, ujęto przy
byłego nielegalnie z bolszewji J. Stadikusa. 
Aresztowany oświadczył, że chciał dostać się 
do pałacu, przypuszczając, że mieści się tam 
województwo. Zamierzał bowiem ulegalizo- 
;wać swój pobyt w Polsce. Ponieważ oświad
czenie to budziło wątpliwości, osobnika prze
kazano władzom śledczym.
KATASTROFALNA EKSPLOZJA.
W miejscowości Krasowy, pow. Pszczyna, 

wydarzył się onegdaj ciężki wypadek przy 
likwidowaniu t. zw. dzikich szybików. Mia
nowicie przypadkowo zapally sę dwie paczki 
dynamtn po 140 gr., powodując eksplozje. 
Wskutek wybuchu kilku robotników odnio
sło ciężkie rany, zaś dwóch policjantów lżej
sze. Ciężko rannych przewieziono do szpitala 
Spółki Brackiej w Murckach. W Krosowach 
w ostatnim czasie bezrobotni zorganizowali 
na wielką skalę eksploatację węgla z t. zw. 
dzikich szybików. Otworów takich znajdo
wało się tam kilkaset. Obecnie górnicy są
siednich kopalń przeważnie wszystkie szy
biki dynamitem zasypali.

PODŻEGANIE ROBOTNIKÓW.
W związku ze strajkiem w fabryce czę

stochowskiej „Papiernie i Młyny" obecnie 
już zlikwidowanym, miejscowi komuniści u- 
siłowali wzmocnić agitację wśród sfer robot
niczych i rozpoczę’,' energiczną akcję, roz
rzucając we wnętrzu fabryki odezwy komu
nistyczne. Niezależnie od tego prowadzili 
robotę agitacyjną wśród robotników. Ode
zwy zostały natychmiast skonfiskowane 
przez władze, ponadto zarządzono szereg re- 
wizyj, w rezultacie których dokonano kilku 
aresztowań. Ogółem aresztowano 10 komu
nistów, m. in. redaktora odezwy, którego 
przyłapano na gorącym uczynku podczas pi
sania odezw.

OLBRZYMIA AFERA.
Władze wykryły ostatnio olbrzymią aferę 

w zarządzie lasów państwowych, która na
raziła państwo na straty w wysokości prze
szło l’/i milj. złotych Jest ona obecnie przed
miotem szczegółowego śledztwa, prowadzo
nego zarówno w Warszawie, jak i na Wo
łyniu. Dyrekcja lasów państwowych sprze
dała niejakiemu Girdwoyowi, obywatelowi 
z kresów i niejakiemu Trubaczkowi z War
szawy, większą partję drewna za 1.600 tys. 
zł. na specjalnie ulgowych warunkach, albo
wiem nabywcy zapłacili gotówką jedynie 
drobną sumę 60 tys. zł., a na resztę dali kau
cję hipoteczną na 2 nieruchomości, miano
wicie na place budowlane w Warszawie, na 
Powązkach. Nabywcy drzewo odebrali i na
tychmiast je sprzedali zawodowemu handla
rzowi Bingelmanowi, tym razem jednak za 
niską cenę. Afera wybuchła dopiero w_ tym 
momencie, gdy NIK. zainteresowała się tą 
sprawą, badając nieco bliżej, jaką wartość 
posiada gwarancyjna hipoteka, którą zarząd

lasów państwowych zgodził się przyjąć jako 
pokrycie 69’/« sprzedanego drzewa. I tu po
kazano się, że niedawno została ona nabyta 
za 155 tys. zł. i niewiele więcej była warta, 
przyczem Girdwoyon i Tubaczek zapłacili 
tylko 15 tys. zł., a za 140 tys. zł. przejęli 
dług hipoteczny. Dla niezwracania jednak u- 
wagi w Warszawie, akt kupna przeprowa
dzono w Wilnie. Rozporządzając nierucho

WIELKOŚĆ I UPADEK
Turysta, którego droga prowadzi w 

Karpatach z Kefimarku do Loecse, miusi 
przejechać przez miejscowość Hunfailra. 
Ta ogromna wieś składla się z jedynej 
ulicy, po dbu stronach której wznoszą 
filię jednopiętrowe domy, o kolumnach 
dorydkiich i japońskich, oraz portykach 
noszących ślady dawnej świetności. Da
wnej, bo dziś domy te są w przeważnej 
ilości w nudnaoh. W innych domach okien 
nice są zamknięte, story spuszczone, wi
dać, że nikit w nich nie mieszka.

Nieliczni mieszkańcy HunfalWa opo
wiadają tylko, że od czasu do czasu przy 
jeżdżą ją tanu uczeni rabini, oglądając 
długo te ruiny dawnych splendorów i 
ocierając ukradkiem łzy idą na cmen
tarz żydowski, pomodlić eię zmarłych, 
poczem smutnie udają się w dalfezą dro
gę. HuinfalTa było bowiem niegdyś sie
dzibą nauki hebrajskiej, która oddzia
ływała na całą literaturę żydowską; mię
dzy innemi wpłynęła na powstanie słyn
nych Tharaiuidów'.

Słynna szkoła hunfalwiska, Jechrwa 
dostarczała najdalszym częściom świata

FILM Z WAREM KREUGEREM.
Przygotowano ten film w Hollywood. Najlepszy aktor amerykański Warzeń William 

w roli króla zapałek.

mością tak tanio nabytą, zwrócili się obaj 
do zawodowego pośrednika Jankla Janow
skiego, który całą sprawę odpowiednio po
prowadził, za co otrzymał po zakończeniu 
„tranzakcji" 62 tys. zl. Postarał się on o to, 
że taksator zawodowy Zawadzki fałszywie 
przeszacował nieruchomość z 160 tys. zł. na... 
3 milj. zł. Następnie działali jeszcze jako po
średnicy niejacy Czekuła i Kozłowski.!

żydowskiego „Rzymu", 
mądrych rabinów. Na Węgrzech w Ju- 
goeliawji, w Czechosłowacji, w Rumunji, 
w Niemczech i w Ameryce do dziś dnia 
żyją setki rabinów, którzy swe nauki 
odbyli w tym przesławnym uniwersyte
cie. Nic dziwnego, bo dyplomy z Jechi- 
'vy były najhardziej cenione w oczach 
pobożnych Żydów.

Ta wieś tak opuszczona dzisiaj, ode
grała jednak Swoją rolę w historji; dziś 
mało kto wie, że była ona w średniowie
czu centnum całego handlu światowego. 
Zamieszkiwała tam najstarsza arystokra
cja żydowska świata. Była to stolica ży
dowska całej Słowaczyzniy; tamtejszy 
cmentarz żydowski posiada 800-letnie 
■grobowce. Wraz z rozrostem bogactw 
miasrta coraz częściej zjawiali się tam 
znakomici rabini-. Ale słowa Hunfalva 
dosięgła szczytu, gdy przed niespełna 50 
laty w r. 1884 przybył tam najsławniej
szy rabin ówczesnej epoki Samuel Ro
senberg. On to zgrupował wokoło siebie 
najzdollniejszyah uczni ze wszystkich 
części świata — było ich około trzystu, 
których też dziełem była potem >wiedkość

Wszystkich tych jednak Janowski grubo o- 
szukał, płacąc im tylko drobne sumy, lwią 
częsc zaś zysków zagarniając dla siebie. O- 
statecznie skarb państwa poniósł przeszło 
17s milj. zł. stratę. Afera jest tak olbrzymia, 
ze śledztwo potrwa jeszcze 2 miesiące. Wy. 
kaze ono jeszcze sporo dalszych sensacyjnych szczegółów.

uniwersytetu jechiwskiego. Nauka była 
bardzo tnudina, egzamina niesłychanie 
surowe: ale młody uczony ukończywszy 
8 semestrów nauk wstępnych i 6 seme
strów nauk końcowych, mógł być pe
wien uznania i czci u swoich współwy
znawców na całym świecie.

Wielki 'twórca Jechiwy, Samuel Rosen
berg umarł zaraz po wojnie, w r. 1919; 
szkoła jego liczyła jeszcze wtedy 20 u- 
czniów. Jego następca i wnuk zarazem 
Eugenjusz Horowitz, człowiek ogromnej 
kultury, prawdziwy Europejczyk mó
wiący dziewięcioma językami chciał po
większyć Jechiwę hunfalwską budując 
nowe gmachy dla wzorowego internatu1 
dla młodych adeptów nauk.

■Setki tysięcy zebrano na budowę. Nim 
ją skończono nadszedł kryzys. Trzeba 
było roboty przerwać. Potem kolonja 
żydowska we Frankfurcie — kultywu
jąca dzięki poparciu Rofszyldów pom
nych zawsze rodowego miasta, tradycje 
nauk hebrajskich — zaprosiła do siebie. 
Hunfalva została opuszczoną. Nikit nie
ma pieniędzy na kontynuowanie budo
wy. Rogaci żydzi zaptnninają o wierze 
ojców. Horowitz z władnych pieniędzy 
płaci dawne zobowiązania.

Uczniowie Talmudu rozproszyli się po 
świecie i dzisiaj w Hunfala trudno jest 
nawet znaleźć dziesięciu wiernych, któ
rych obecność jest niezbędną dla Wspól
nych modłów.... Hunfalwa nie liczy dziś 

.■ n iwet dziesięciu'rodzin żydowskich.^

RZECZY CIEKAWE
CO SIEDEM LAT.

Profesor uniwersytetu wiedeńskiego, dr. 
Svoboda, twórca teorji o siedmioletnim ryt
mie w historji ludzkości, ustalił na podsta
wie obserwacji, iż epidemje grypy pojawia
ją się co siedem lat. Tak więc obecna epi- 
demja grypy miała swoją poprzedniczkę w 
latach 1925-26, tę zaś wyprzedziła fala za
chorowań masowych na grypę w r. 1918-19. 
Pierwsza zaś epidemja t. zw. wówczas in
fluenzy pojawiła się w Europie w r. 1890-91 
Po niej powtórzyła się w latach 1898-99.

WZOROWE MIASTO.
Stolica Francji nietylko potrafiła dotych

czas utrzymać równowagę swego budżetu, 
ale nawet budżet jej na rok właśnie rozpo
częty, przy ogólnej sumie 3.859 miljonów 
franków, wykazuje 16 miljonów przewagi 
dochodów nad wydatkami. Wyjątkowe to 
chyba miasto w obecnych ciężkich czasach. 
Ale też wzorowo rządzone.

KINO 

„ZAGŁĘBIE” 
1249 DAWNIEJ
Kino-Teatr „UDZIAŁOWY"

—■ jmflJSTWO 1fflEll
(KOBIETA KAMELEON)

w rolach głównych: MARY GLORY i JEAN MURAT.

> Następny program 
CZESKI FILM

„Raj podlotków”
— w roli tytułowej: Anny Ondra.

WKRÓTCE

POLA NEGRI w obrazie 

„Ha Rozkaz KoUiElj“
DŹWIĘKOWE KINO

„PAŁACE”
12S0 W SOSNOWCU, 

ulica Warszawska 2.

Najnowszy przebojowy film francuski p. t.

„ZATRUTE DUSZE”
°W TRAGEDJA Z ŻYCIA NARKOMANÓW.

£ W rolach głównych: JEAN MURAT i DANIELA PAROL

Następny program: 
Operetka polska p. t.

„10 procent dla mnie"
w rolach gł. K. (Lopek) Krukow
ski, Fola Mankiewiczówna i W. 

A. Walter.

KINO

„E DEN”
SOSNOWIEC, Dęblińska 4. 

tel. 10-95.

IIJAN KIEPURA
0 S wzbudza zachwyt w naj- 1[ WJ

n o większym filmie świata

Początek I seansu o godz. 4-ej 
w niedzielę i święta o godz. 2., 
UWAGA! Bilety w cenie 49 
gr. ważne wyłącznie na I-«zy 

seans.
Wszystkie miejsca numerowane 

WERSJA FRANCUSKA

W filmie tym KIEPURA 
ŚPIEWA PO POLSKU.

I KINO-TEATR 

RENAISSANCE
Iw Sielcu (dawn. WAWEL)

DZIŚ W NIEDZIELĘ 8 STYCZNIA O GODZ. 3 PO POŁ. UWAGA! Dziś o godz. 12.30 

PORANEK 
film z Pat i Patachonem 
p.t. „Włóczęgi" i nadprogram.

MUZYKA DOSTOSOWANA |
Si .upiory i ja właściwym iraiia"

i Ponadto: „Bobuś marynarzem” i Harold Llyod w komedji p. t. „Gniazdo upiorów".



J ER ZA CH O DN I”' niedziela' b stycznia 1953 rófcu. Nr. *.

100-LECJE WYNALAZCY MASZYNY DRUKARSKIEJ.
Fryderyk Kónig, który pierwszy skonstruował pierwszą maszynę drukarską, zinarł 
przed 100 laty, 17 stycznia 1833r. Obok skonstruowana przez niego w r. 1811 pierwsza 

maszyna drukarska.

PRZEDSIĘBIORSTWO 
PRZEWOZOWE

„WYGODA"
załatwia przeprowadzki

Sosnowiec, Piłsudskiego nr. 48
Telefon 10-14. 125

H4I8HHIIIIII8IH9IIHI9HIK
PRALNIA BIELIZNY
HIGIENICZNA

W SOSNOWCU,
UL. PIŁSUDSKIEGO 70

’ ządc^oli każdego estetycznem 
wykonaniem powierzonej ™

• •’0r> bielizny. 302 sra
CENY B. NISKIE. §

J KOŁNIERZYK SZTYWNY 16 gr. ® 
iimiiiiiHiiiiiiiHiiiimilI ________
ZAKŁAD POGRZEBOWY 

St. Jasiński 
Sssnowiec-Pogoń, Orła 30 

(dom mieszczący plebanję) 
NAJTANIEJ załatwia pogrzeby. Trum
ny w najładniejszych fasonach własne
go wyrobu, wieńce, kwiaty, urządzenie 
katafalku, światło. ’

KARAWANY i wszelka dostawa do 
domów żałoby i szpitali

BEZPŁATN
Ceny najniższe!

UZDROWISKA.
BYSTRA KOŁO BIA
ŁEJ - Uzdrowisko 
D-ra Szarewskiego dla 
wypoczynku lub le
czenia. Ceny ryczałto
we przystępne. 8218

JR5SS
POZEW

POSADY 
i PRACE

TECHN1K- 
RYSOWNIK 

z długoletnią prakty
ką poszukuje posady. 
La-skawe zgłoszenia 
do Administracji „K. 
Z.“ pod 142

KUCHARKI, 
pokojowe, bony, nia
nie do dzieci, kawiar
ki i służbę hotelową 
poleca Społeczne Biu
ro Pośrednictwa Pracy 
dla Służby Domowej. 
Sosnowiec, ulica Ja
sna 26. 271

KUPNO 
SPRZEDA?

NAjupORczywsze
BÓLE GŁOWY

USUWA

PKO imia 61.553
MffltB 302.712

SPRZEDAM 
działki ziemi pod bu
dowę dom.ków. Wiado
mość: Będzin, Sieleeka 
Nr. 9. Tamże do ąprze 
dania wiertarka i to
karnia.

ŻYRANDOLE, 
gramofony, płyty naj
modniejszych nagrań, 
kolendowe, instrumen 
ty muzyczne, radjo- 

. sprzęt, aparaty foto
graficzne, łyżwy, ze
gary. zegarki, najta
niej poleca: Schabow- 
ski — Dąbrowa, So
bieskiego 10. 7939

PRACOWNIA 
zegarmistrzowsko - ju
bilerska przyjmuje 
wszelkie reparacje ze
garmistrzowskie, jubi
lerskie, optyczne, oraz 
reperacja wszelkich 
instrumentów muzycz
nych. Harmonie różne 
sprzedaję, zamieniam. 
Sosnowiec, 1 Maja 13, 
T. Rutkowski. 113

FORTEPIAN 
angielska mechanika, 
medalowa rama, dobry 
ton, sprzedam okazyj
nie tanio. Sosnowiec, 
Staszyca 17, m. 5. 298

PIANINA
Nadwornej fabryki T. 
Betting sprzedaję na 
niezwykle dogodnych 
warunkach. Ceny zni
żone o 3C/0. Przedsta
wiciel: S. Kagan, Bę
dzin, Małachowskiego 
Nr. 9.

SPRZEDAM 
auto „Renault" limu
zyna po remoncie lub 
zamienię na motocykl. 
I motor 6-cio konny 
zmienny prąd. Sos.no- 

Raclaiwieka 5.

OBECNIE 
duży wybór gotowych j 
gorseletów, pasów i 
staniczków po cenach 
niskich. „Rozalja" So
snowiec, Dęblińska 11 

292
GORSETY, 

biustonosze, pasy mę
skie poleca pracownia 
St. Chorzelskiej So
snowiec, Piłsudskiego 
14. 282

LOKALE
POKÓJ 

z kiuchnią i wygoda
mi kawalerski do wy
najęcia Prosta 12. 305

LOKALE 
przemysłowe, GARAŻ. 
STAJNIA do wynaję
cia. Sosnowiec, riłsud- 

’ ’ " 270173 skiego 25.

Z okazji zaślubin p. Sabiny 
Grabowskiej z P. Zenonem 
Golonką składamy tą drogą 
najserdeczniejsze życzenia.

H. i K. Holajowie

ieiiil a
Chemika D-ra Franzosa, 3^1

jedyny radykalny i wypróbowany środek 
(nacieranie) przeciw 7017

REUMATYZMOWI 
kłuciu z powodu przeziębienia, postrzało
wi, ischiasowi i t.p. Wszędzie do nabycia.

WYRÓB i GŁOWNA SPRZEDAŻ

APTEKA MIKOLASCHA
LWÓW KOPERNIKA 1.

POKÓJ 
z kuchnią wymajmę.— 
Wiadomość: „Kjurjef 
Zachodni". 299

DO WYNAJĘCIA 
3 pokoje, 2 pokoje 
kuchnią z wygodami 
pokój, garaż lub ma 
gazy.n. Sosnowiec, Pił 
•sndskiego 48 503

PIEKARNIA 
do wynajęcia .przy ul 
Wilczej 6 od właści 
cielą domu. 302

SKLEP 
z dwoma lokalami 
nadający się na każ
dy interes, do wyna
jęcia. Wiadomość: Ra- 
imiuls, Sosnowiec, Ma
łachowskiego 14. 290

POKÓJ 
umeblowany do wy
najęcia. Będzin, Są- 
czewska 25 m. 8. 278

DWA POKOJE ■
7. kuchnią, słoneczne 
do wynajęcia. Rybna 
9. 275

POKÓJ 
umeblowany, słonecz
ny, z ogrzewaniem do 
wynajęcia. Sosnowiec 
Staropogońska 12.

5 POKOJE 
z kuchnią, wygodami. 
Sielec, Kliimoniowska, 
róg Podgórskiej 24.

286

NAUKA 
I WYCHÓW.

TAŃCÓW 
nowe kółko rozpoczy
na 9-1 koncesjonowa
na szkoła tańca NINY 
CICHONIOWEJ, War 
szawska 22, tel. 4-92. 
W programie ostatnie 
nowości sezonu. Udzie 
lanie liekcyj prywat
nych. 293

OŻENKI
NOWOCZESNY 

system pośrednictwa 
matrymonialnego sto
suje: „Śląski Powier
nik" Katowice. skryt
ka 1'7. Żądajcie bez
płatnych informacyj. 
załączając norio. 161

ZGUBIONE 
DOKUMENTY 
7 grosze za • wyraz

LEGITYMACJĘ
L Ch. w Olkuszu zgu 
lioną Solecki Euge
niusz unieważnia. ”04

UNIEWAŻNIAM 
zgubioną legitymację 
wydaną przez P. U. P. 
’. w Zawierciu Mieczy 
sław Mizerski. 297

ZGUBIŁ 
egitymację (kontrola 
miesięczna) wydaną 
irzez Komitet, do 
Spraw Bezrobocia. — 
Jan Czapka. Bobrow
niki. 291

ROŻNE
DO SKŁADU 

mateijalów piśmien
nych i cbić papiero
wych wprowadziłem 
dział perfumeryjao- 
kcMuctyczny. Ceny
fabryczne. Władysław 
Czechowski, 3-go Ma
ja 8 ■ 193

ŁYŻWY 
ostrzy, reperuje niklu 
je tanio K. Baran, So
snowiec, Mościckiego 
Nr. 12 — plebanja.

141

Wyrabiane z bibułki z włóknami 
tytoniowemi jedyne opatentowane 

gilzy pod nazwą 

„ 1 y tomowki 
ulepszają smak tytoniu 

potęgują aromat papierosów

Żądajcie wsiędzia TYTONIÓWEK wyrobu Fabryki Gilz
Hipolit Kamiński i S-ka, Warsaawa, ul. Konopacka 19, tel. 10-03-40

JJH, . ............. . ...... „I „nimB_______ 110

RATUJCIE ZDROWIE
Najsłynniejsze światowe powagi
''h^ób'* żo »roc-

szych chorób, zanieczyszcza krew

EEsSSl ziotfl Z GÓR HARCU DR. IflBERA

cierpienia nemoroidalne. reumatyzm i artretyzm. bóle głowy, wyrzuty i Usznie*
Zioła z gór Harcu Dr. Lamera zostały nagród

Syndyk Ostateczny Masy Upadłości Stanisława Urbań
czyka z Zagórza .niniejszym poclaje do wiadomości, że 
w dniu 16 stycznia 1953 roku sprzedawać będzie ruchomy 
majątek masy składający się z umeblowania mieszkania u- 
padłego, znajdującego się w jogo mieszkaniu we wsi Za
górzu. 283

Sprzedaż odbędzie się na miejscu przechowania przed
miotów t. j. w mieszkaniu upadłego w Zagórzu za cenę nie 
niższą od ceny ustalonej przez biegłego. Oprócz tego sprze
dane zostaną dwa konie i krowa. Przedmioty podlegające 
sprzedaży oglądać można na pół godziny przed sprzedażą.

Syndyk Ostateczny Masy Upadłości 
STANISŁAWA URBAŃCZYKA

Adwokat APOLINARY ZAREMBA
Sosnowiec, ul. Prez. Mościckiego 10.

PRACOWNIA 
kołder przyjmuje za
mówienia, oraz 9tare 
kołdry przerabia. Sos
nowiec, 3-go Maja 5 
wr podwórzu. Marja 
Furman Grudniewi- 
czowa 4658

POGRZEBY 
najskromniejsze, naj
wspanialsze, ekshuma 
cje, przewozy zwłok, 
karawany, wieńce, 
dekoracje, Rączka — 
Sosnowiec, Mościckie
go 13. Dąbrowa — 
Król. Jadwigi 7. —
Ceny najprzystępniej-

Dyplomowana
Ewa Hamburgerowa 

„KALOTECHNIKA" 
Sosnowiec, Piłsudskie
go 12. Telefon 11-45. 
Masaże lecznicze, Usu 
wanie wągrów, zmar
szczek.. Maseczki bal
samiczne, upiększają
ce. Trwałe przyciem
nianie brwi i rzęs.

7584

ZAWIADAMIAMY, 
że Biuro Próśb „Nor
ma" Bolesława Wylo- 
na w Sosnowcu, War
szawska Nr. 12 m. 1 
załatwia wszelkie spra 
wy w myśl nowej u- 
stawy cywilnej od 1

OSOBA
do współpracy z 3 tys. 
dla powiększenia inte
resu .potrzebna. Wia
domość „Kurjer Za
chodni". 269

stycznia 1933 roku - 
jak: wekslowe, mająt
kowe, eksmisyjne itp. 
oraz skarbowe i inne. 
Informacji udzielamy 
bezpłatnie. 285

'I1 'I1 *l9
• • • I

.,HERKULES" 
Zakłady Mechaniczne 
Sosnowiec, Dekerta 13 
wykonują: części do 
maszyn i kółka zęba
te. 8404

GABINET 
KOSMETYCZNY

K. Kuziorowej. Wy- 
kwintne zabiegi dla 
pań systemem pary
skim. Specjalność: 

cery tłuste, skłonno
ści do wągrów, krost. 
Porady kosmetyczne. 
Sosnowiec, Dęblińska 
Nr. 7. Teł. 95. 295

BIURO .,WAWEL" 
najkorzystniej prze- 
Erowadza transakcję 

upna - sprzedaży re
alności, kamienic, wili 
majątków ziemskich, 
g-o-sipodarstw, parcel, 
młynów i ,t.' d. Infor
macji udziela bezpłat 
nie! Najniższa prowi
zja! jedynie w biurze 
„Wawel* Kraków 
-Grodzka 60 tel. 108-60 
_______________ 8326

BUCHALTER 
rutynowany zaprowa
dza księgi, sporządza 
bilanse; ceny przy
stępne. Dąbrowa, tel. 
2-34. 277

PROCES ZA ZGUBIENIE ZWŁOK 
NIEBOSZCZYKA.

Do sądu cywilnego w Paryżu wpłynęła o- 
ryginalna skarga. Pewna wdowa domaga się 
100.000 franków odszkodowania od kampanji 
kolejowej za zgubienie, a raczej przetrzy
manie przez trzy dni zwłok jej męża. Nie
fortunnym nieboszczykiem jest nie byle kto, 
gdyż chodzi o pewnego bogatego przemy
słowca z północnej Francji. Pogrzeb miał 
się odbyć pod Paryżem, zwłoki wysłane zo
stały koleją z Lille.

W oznaczonym dniu w kościółku cmen
tarnym zebrali się licznie przyjaciele zmar
łego. Z Lille specjalnie przybyło kilka wy
bitnych osobistości. Msza żałobna miała się 
zacząć o godz. 11, ale katafalk był próżny. 
Nadeszłą godzina 12, a trumny ze zwłokami 
jeszcze nie było. Ceremonję pogrzebową 
musiano odłożyć, do następnego dnia. Naza
jutrz ta sama historja. Kolej woziła gdzieś 
nieboszczyka od stacji do stacji. Trzeciego 
dnia była niedziela. Dopiero w poniedziałek 
dostarczono trumnę, ze zwłokami. Tymcza
sem jednak przyjaciele rozjechali się. Wdo
wa sama wypłakała wszystkie łzy. Pogrzeb 
był bardzo smutny.

Wiersz milimetrowy jednoiamowy: na 1-ej stronie, względnie przed tekstem 60 gr.; 
w tekście 45 gr.; za tekstem 20 gr. Ogłoszenia drobne 10 — 30 gr. za każdy wyraz. 
Ogłoszenia drobne o zgubionych dokumentach i poszukiwaniu pracy po 3 gr. za wyraz. 
Szerokość szpalt przed tekstem i w tekście 70 mm., za tekstem 55 ni. Numery dowodowe 
płatne. Za terminowy druk oraz przestrzeganie miejsca ogłoszeń Admin. nie odpowiada.

Seryjne drobne ogłoszenia
30 drobnych ogł. 16.00 zł.
20 drobnych ogł. 13.00 zł.
10 drobnych ogl. 7.00 zł.

5 drobnych ogł. 4.00 zł.
Z« każdy wyraz dodatkowy dopłaca po 5 gr.
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